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Pełna odpowiedzialność. 


W „Kuri. Pol“ z & 31. zm. znajdujemy 
pod tym napisem artskuł W. (jiełżyńskiego, 
w odpowiedzi Wł. Rabskiemu, który, w)„Kuri. 
Warsz.“ nie wahał sig wystąpić przeciwka 
przesadnej ego zdamem czci okldarwanej pa- 
mięci Legionów. Jesteśmy pewni, że słowa 
p. Giiełżyńskiego są wyrazem uczuć pow- 
szechtych i z żywem zadowołeniam przy- 
ięte będą u mas jako zasiużońna odprawa dania 
dotkrynerstwu patygiemu w rzeczy wyższej 
nad wszelkie daktrytw. 


Zdawało się, że w sześć lat po pierwszem 
Drokłamowaniu niepodległości Polski, a w czwar- 
tym raku faktycznego istnienia Państwa polskiego 
Spór o znaczenie Legijenów, które pierwsze wy- 
Wiesiły sztandar Niepodległości i żadawia swe po- 
Darty M aa zbrojnym, można było uznać za 


skończony. Są atoli uałogowcy. którym legenda 


Legionów nie daie spokoju. Przy każdej akazii — 
mową i drukiem — starają się obedrzeć Zmar- 
twychwstanie Polski z piękna wałki, bohaterstwa 
i poświęcenia, aby Światu pokazać, żeśmy młe 
własną krwią i nięczeństwem doszli do odzyska- 
nią wolności. lecz calkowicie zawdzięczanry ią 
wspaniatomyślności obcych. 

Pomniejszyciele narodu, jego zasług i cier- 
Dień. jego zmagań i trywmiów działają różnymi 
środkami. Czasem przez wyszukiwanie i rozdy- 
mamie momentów koimpromisowości,  niezbednej 
w każdem dzialaniu, chcą przyćmić i zagłuszyć 
Wwtotną ideę Legionów. piastowana w. sercach 
dolmierzy i wodzów. czasem znów przez pozornie 
obiektywna analize faktów dowodzą hezcelowo- 
ści czynu legjonow ego. 

— Gdzież byty Legiony w jesieni 1918 r, gdy 
Polska zrzucała więzy zaborców? — pytają pod- 
stępnie, — i odpowiadają: siedziały pod kluczem 
w Marmarosz Sziget i w Beniaminowie, część zaś 
Słuzysa pod Niemcem. lako „Wehrmacht“. Istotnie 
w końcu 1918 r. Legiony, jako kadry wojskowe, 
były już przez okupantów rozbite. Pozostał 
„Wehrmacht* -—- ta najtragiczniejsza i naiwytrwai- 
szą część rycerstwa polskiego, ćwścząca się w 
Sztuce wojennej pod nienawistną komendą Pre 
saka, wyczekująca tytko, chwit, zby wydartą mu 
wiedze przeciw niemu obrócić. I doczekała sżę. 
Bataliony wehrmachtawców nrują szczytną kartę 
w uwabkraniu zlomi połskiej od naieżdźcy. 

Ale nietylko oni stanowili resztkę Legjonów. 
W obu okupacjach, w Krakowie i we Lwowie, 
iw Wilme i na Ukrainie, wśród to rozpraszanych, 
to skupiających sie oddziałów kantowczydców, 


dowhorczyków, murmańczyków, Żcligowszczy- 
ków. kto tam by zresztą przeliczył wszystkie 


formacie polskie, tworzące się na obczyźnie! — 
wszędzie. nawet w Poznaniu, w Gdańsku i na 
Górnym Śląsku byli uczestnicy, wychowańcy, 
tmisariwsze Legionów. Nieśli oni wielką idee swą 
:— ideę tworzenia zbrojne! siły polskiej, gdziekol- 
wiek się da. Idea ta przeniknęła w głąb spole- 
czeństwa, porwala młodzież, natchnęła pafrio- 
tyzmem robotników, przedostała się do wojsk 
akupacyjnych, w których służyli Polacy i rozsa- 

ie w końcu. Wiara w możność i koniecz- 
Tosg walki zibrowej z wrogiem — oto posiew Leu 
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Cesa egzempíarza 


w miejscu 
i ra prowinzti 


120a 


7 


PRENUMERATA: 


młesiącznie 
ee Lwowie beg śostRawy |... e aa a a : 1 + . . ZŚ00— Mk, 
wc Lwowie u deshawą - . . . 1 « sao 3 1 3 0 4 + 27DO'=. Mk, 
z przesyłką pocztową w Połste . . . . . . že.. - 2760— Mk, 
z przesyłką pocztową w innych państwach , . . . « . 3200—- Mk. 


Wszystkie ogłoszenia przyjmuje Adminigtracja „Quzey Lwow- 
skiej”, Lwów, ulica Powdale 5, w poczinaci 20 3—2 | 6—71 biura 
5. bokołowsku i Ska ulica ll|nyizonsku 7. 


Naczelnik Państwa w Wilnie, 


| Wiko. (PAT.) 31. października o g. 10 rano 
Specjałnym pociagiem przybył do Wilna Naczel- 
wk Państwa w otoczeniu świty. Na dworcu po- 
witali Naczełnika Państwa deiegai Rządu Roman, 
gan. Konarzewski, pułk. Zamorski oraz wyżsi do. 
wódcy, znających się w Wilnie oddziałów woj- 
skowych. Po przejściu przy dźwiękach hymnu na- 


Naczelnik Państwa powitany został w serdecz- 
nych słowach przez wicepr. miasta p. Lokuciew- 
skiego. Następnie Naczelnik Państwa witany o- 
wacyjnie przez delegacije mstytucii rządowych, 
organizacji społecznych oraz zebraną publiczność, 
odiechał w towarzystwie delegata Rządu do 
zamku. 


Wino. (PAT.) 1. listopada. Wczoraj o g. 20 
przybył Naczelnik Państwa na przedstawienie, 
„Fausta” w Teatrze Polskim. Przed przedstawie- 
wiem dyrektor Cepnik, otoczony zespolem arty: 
stów, powitał ze sceny Naczelnika Państwa. Licze, 
nie zebrana publiczność wznosiła długo niemiik=, 
nące okrzyki na cześć Naczelnika Państwa, Wło- 
ży Naczelmika Państwa i jego świty znajdowali 
się: delegat Rządu Roman i gen. Jacyna. Sąsie-! 
dnie łoże zajęła misia francuska. generaiicja oraz 
szereg wybitnych osobistości. Z teatru udał się, 
Naczełnik Państwa ua raut wydany przez Dom, 
wództwn Okręgu. Raut przeciągnął się do późnej: 
nocy. 


Propaganda pożyczki ziete.. 


Warszawa. (PAT.) 30/10. W: tych datach 
fozpoczmie się jwż intenzywiia propaganda poży- 
czki złotęi. Celem rozszerzenia wiadomości o pO- 
życzce w najszerszych kołach umieszczono już 1a 
pociągach przebiegających obszary Polski ` duże 
napisy wzywające do kuma pożyczki. W War- 
Sszawie życzliwy współudział w propagandzie 
przynzekła dyrekcia tramwajów miejskich i zgo- 
dziła się ma mieszczanie na wagonach tramwa- 
jowych napisów propagujących pożyczkę. Jodno- 
cześnie imż. Mech przedstawi dyrektorowi dep. 
kredytowego Ministerstwa skarbu próbę koloro- 
na przodzie 


wej reldamy Świetimej umieszczonej 
ZEG, PREO E A RSA 


iz tyłu wagonów, która będzie w najbliższych 
dniach zastosowana. Do wydziału propagandy po. 
życzki złotej w Ministerstwie skarbu napływają 
ze wszystkich stron zapytania co do pożyczki od 
banków zagranicznych. polskich placówek zagra. 
nicznych i Izb handlowych. W tych dniach mini- 
ster austriacki Post odwiedzając nasze Munister-. 
stwo skarbu wyraził się z uznaniem o pożyczce. 
Wielkie powodzenie wróżą również pożyczcee spe. 
cialne tej sprawie poświęcone artykuły facho- 
wych pism zagranicznych, wśród których kon- 
cepcia pożyczki wywołała wielkie zanśdieresowa. 
nie. 


Krytyczna ocena raportów przesłanych Lidze Narodów 


w sprawie 


Warszawa. (PAT.) LiL Deregat potski dc 
Ligi Narodów prof. Askenazy przesłał ua ręce 
prezesa (Ligi Narodów odpowiedź na cztery ra- 
porty komisi wojskowej kontrolującej Ligi Naro- 
dów w sprawie polsko-litewskiej, które omawiala 
następujące zagadnienia: raport pierwszy dotyczy 
odrzucenia przez Litwę obydwu proiektów Hy- 
mansa, załeconych przez Radę Ligi Narodów oraz 
adrzucenia jednego z nich przez Polskę, raporty 


odowego przed frontem kompanii honorowej, 


„drugi i 
‘Litwinów 2 


Wileńskiej. 


ETETE 


LA PU 


poświęcone są sprawie wydalaiia 
Nina do Kowna z rozporządzejea 
wijeńskich, nakoniec raport 


władz sądowych 


czwarty dotyczy wyborów na Sean z Wilna dria 
8. bo: Następnie poddeje delegat polski szczegó- 
lowei ocerfe krytycznej opinie doręczone w spra- 
wie powyższych raportów przez wolskową komi. 
sje kanirolującą Ligi Narodów. 


gjonów, zebrany w pierwszych dniach listopada styczniowe! Żaden z tych ruchów womościowych 
1918 r w Warszawie. Lublinie, Krakowie, a w]nic przyniósł nam reałizach marzeń i praxmień; 


końcu grudnia — w Poznaniu  Legiomów. fako 
formacji. istotnie już nie było; by? wszadzie hah 
ich i tch ludzie. 

Namacalnie, dowodami nazwisk i faktów mo- 


żnaby to wykazać. Alc nawet gdyby nie było ma-j 


terialnego udziału legionistów w tworzeniu na- 
szej wolności, nawet gdyby “wcale nie nastąpiła 
clrwzła zmartwychwstania po latach nadziei i wal- 
ki, czy. „Legedia Legionów" nie miałaby prawa 
istnienia ? 

Wątpić o tem może ten tvtko. kte odrzuca 
legendę Kościuszkowską. kto potępia tragedię lc- 
gionów Dąbrowskiego, kto się wyrzeka epopei 
napoleońskiej, odbytej przez Polaków z księciem 
Józefem, kto zapomina © rewolucji listopadowej, 
kro mienawidzi roku 43, kia lekceważy powstanie 


czyż przez to skały się. dla mas mnie! drogiemi, 
zaszczytnerni. czczocemi? 

„Jeśli postawimy sobie pytanie. która część 
Polski zawdzięcza swą wolność Legionom wipo- 
wiedź musi srzrweć — Żadna!” pisze a W. 
Rabski i nie zastanowi sie. coby się sato z całą 
naszą historią porozbiorową, gdyby do ciej za 
stosować jego metodę rozienowania. 

Nie zadawalibyśmy sobie trudu zwałczania 
tak płytkich poglądów na zjawiska dziejowe, gdy- 
byśmy mieli do czynienia z myślami uloinemi fe- 
lietonisty. Ale tu przemawia dzisiejszy kandydat, 
na posła selimowego, a jutrzejszy może „mąż sta-. 
nu”. To nie są kapryśne pomysły literackie. — to 
staje SiĘ akiem wiary politycznej catego abozn. 
platłormą wybarczą całei Esty. 


2 
 EEERERNĄ = POROST PORADE 
Gdy p. Rabski pisze, że „bohaterstwo legio- 
nów zarówno I. jak i 1L brygady. poszło na mar- 
me i nie stoi w pbrzyczynowym związku z odzy- 
skaniem wolności polskiej” -- matmy prawo zapy- 
dać p. generała Józefa Hallera. stolącego na tej 
isamci liście wyborezej, co p. W. Raski, czy po- 
«dzieła to zdanie, a jeśli nie podziela, to, czy za- 
'protesiował już. przeciwko. słowom Swego przy- 

acida politycznego? 
Mamy prawo zapytać o to p. generała Jó- 
zefa Hallera, gdyż on był jednym z tych, którzy 
„młodzież |legionową prowadzili do bolu, na 


śmierć i na kalectwo, zareczając jei, że ofiara 


życia i zdrowia nie róldzie na marne. 
W dniu 2 


s, 


„oficerów i żołnierzy woiska polskiego“ z odezwa, 


w której mówił: „W obecnych walkach o przy- 


tszłość Polski cbowiązek Polaka jest równo- 


znaczny z obowiązkiem żołnierza w szeregach, 
na których sławę złożyły się walki i krew Le- 


'gionów. Obowiazek ten będziemy pełnić nadal 
i wypełuimy, biorąc pełną odpowiedzialność 
przed Wami i narodein za nasze stanawisko i czy- 
ny. Wierzymy silnie, że tak jedynie postępując, 
zrealizuijeniy niepodległe Państwo polskie". 

Nie były to słowa, których tyle na wiatr się 
rzuca z łamów dziennika, czy trybuny wieco- 
wej. Wypowiedziano je na polu bitwy, w obliczu 
śmierci. Takich słów lekceważyć nie wolno. 

Miadzież polska zawierzyła Ci, generale. Dzi- 
siai, gdv z pośród hufca, który Ty uie do boju, 
lecz do urny wyborczej prowadzisz, rozlega się 
głos, kwestjonmujący wartość czynu lezionowiega, 
pożytek złożonej ofiary z tylu istnień młodych, 
dziś nadeszła chwila, abyś zdał publicznie spra- 
wę z odpowiedzialności, którą wziąłeś przed 
podkomendnytni swymi i przed Narodem 
' Z mogit rozsianych po! przefęczach karpa- 
ckich, na polach Rafaitowej, Nadwórnej i Mo- 
łotkowa, nad brzegami Dniestru i Prutu, z pod 
(Rarańczy i z pod Rokitnei — zewsząd idą do Cie- 
bie głosy: daj świadectwo prawdzie! Nie pozwól, 
aby pod Twojem orędownictwem niszczono: wiam 
ve, która była ostatriem tchnieniem komających, 
'którą, żyją dotychczas okaleczeni i zeszpeceni 
żołnierze twoi. Nie cofai się przed odpowiedział 
nością, którąś wziął w obliczu majestatu śmierci! 
Genemale, przemów! 

Powiedz współtowarzyszowi partyjnemu do- 
bv ostatniej, że bohaterstwo Legionów nie poszło 
Jna marnc, zażądał odwołania krzywdy, wyrzą: 
dzonej żołnierzom Twoim, za których stanowisko 
ii czyny uroczyście wziąłeś pełną odpowiedzial- 
ność. albo wymaż swe nazwisko z listy, która 
Cie zmusza do zaparcia się słów własnych i zotbo- 
wiązań honoru. 
puar e e: |. EO. o uienanierkeonnne 

i m Am 
à prasy ruskiej, 
OCZEKIWANY ARTYKUŁ. 

Po ukazaniu się w prasie polskiej wiadomo- 
ścilo przychylnem stanowisku mocarstw zacha- 
dnich wobec postępowania Polski w Małopolsce 
„wschodniej. oczekiwać należało, że prasa ruska 
dła której stanowisko mocarstw było jedyną wy- 
mówką nieuznawania władzy polskiej w tej czę- 
ści Polski kraju — w jakikolwiek sposób na po- 
wyższe korzystne dła Polski wiadomości odpowie. 
Odpowiedź tę dało „Dilo“ z dnia 2. listopada. Au- 
tor wstępnego artykułu sprawie tej poświęconego 
kwestjoruie przedewszystkiem prawdziwość tych 
wiadomości, iako że pojawiły się one w okresie 
przedwyborczym i miały w pierwszym rzędzie 
za oel urobienie nastroju korzystnego w stosunku 
do wyborów wśród ludności ruskiej — jak zarę- 
cza autor — w swej większości niechętnej wybo- 
rom. Ale nawet, gdyby wiadomość ta by- 
Ja prawdziwą, — zdaniem autora 
mie znosi ona, ani nie zmienia postano- 
wień tych traktatów, z których . Gaficia 
wschodnia, jako odrębny podmiot prawa miedzy- 
narodowego wywodzi swój prawny byt, tem- 
bardziei, że stosunki na wschodzie Europy do- 
tychczas nie skrzepły na tyle, hv sprawa wscho- 
lnie; Galicii zejść miała ze spisu niezalatwionych 
spraw międzynarodowych i nie podlegać na przy- 
szłlość żadnej dyskusji. 

, Kręte te wywody osłaniać będą nadai fakty- 


[pne bankructwo tych kół, które całą aadzieję na 


U 


to 


pażdziernika 1916 roku ówczesny 
.pułkownik-brygadjer Józef Haller zwrócił się „do 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 3. lsiopada 1922, 


niepodległość wschodziiej Galicii opierają na trak- 
tatach przez najbardziej zainteresowanego kontra- 
henta, tj. przez Polskę nienznanyċh. Laik nawet 
wie, iże ten, kto prawa Polski do wschodnie! Ga- 
Hci zakwestionuje, ten musi swoje argumenty 
rawie poprzeć bronia. 

A wlasnie ostatnie wiadomości wskazują do- 
bitnie, że takich chętnych wśród mocarstw nie 
ma, gdyż świat pragnie pokoju a poruszanie spra- i 
Wwy wschodniei Małopolski w ici lub owej formie 
byłoby tego pokoru wybitnem naruszeniem. Zrc- 
sztą rzeczą dyplomacji polskiej będzie zmienić | 
gruntownie i te postanowienia traktatowe, na 
których „Dilo“ i słtolące za niem koła swe ra- 
dzieje opieraią i któremi ludność z prawdziwą 
dla niego szkodą tumanią. 


ARESZTGWANIA. 

Całe szpaltv „Diła” zapełnione są wiadomoś- 
ciami o dokonanych aresztowaniach i tewiziach. 
Oczywiście — według niego — aresztowania tc 
są bezprawne i bezpodstawne. Dziwnym jest tyl- 
ko ten zbieg okoliczności, że od czasu, kiedy te 
aresztowania się zaczęły, nie zanotowano ani je- 
dnego wypadku podpałeń i skrytych morderstw. 
„bieg okoliczności bardzo charakterystyczny. 

A. 23 
 GREECZELYSKADÓWN =" 11 CEL Te TTT EL TT YU DET (GFT! "OZI 


Bandy grasują dalej. 


Mimo  uspokajaiących zapewnień naszych 
władz centralnych. bandy bołszewicko-ukraińskie 
niepokoją w dalszym ciągu wschodnie powiaty 
Małopolski. Pod Czortkowem' w krwawej walce 
z patrołami wojska i policii padło dwunastu ra- 
busiów, ponadto kilkunastu dostało się w tań- 
cuszki i póidzie pod sąd doraźny. Z bandy Miel- 
niczuka w Zaleszczyckiem, osławionej morder- 


stwem dokotnanem na Śp. Antonim Berezowskim, |. 


ujęto dalszych trzech drabów. W powiecie tym 
grasuje jeszcze jedna banda, złożona z sześciu ra- 
busiów, przepędzona przez ludzi dworskich z Mow 
Ściniec. W Żabińcach koło Kopyczyniec inna wa- 
taha daremnie atakowała dwór p. Horodyskiego. 
Podążyła ona. obładowana łupem, pod Husiatyn. 

Na. gościńca między . Uhrynowem a Jalbło- 
nówka, zamordowano w bestialski sposób komen- 
danta posterunku w Horożance, Korezowskiego. 
Pogrzeb jego w Podhaicach zmieni! się w ogrom- 
ną manifestaci żałobną polsko-ruską. W Pirlejo- 
wie wymordowano cały posterunek policyjny. 

Jak na dni kilka, żniwo poważne. Opinia pu- 
biiczna wyczekuje dotąd nadaremnie znaku życia 
ogłoszonych sądów doraźnych. 


TROW 


Żydzi polscy do swych 
współwyznawców. 


Związek Polaków wyzn. mojż. wydał nastę» 
pującą odezwę: 

Zbliża sie dzień wyborów. Związek Polaków 
wyznania mojżeszowego licząc się ze strulkburą 
swego zespołu, który jednoczy członków © roz- 
maitych przekonaniach politycznych nie postawił 
własnej listy kandydatów. 

Zwrócić się musi jednakowoż w tej ważmej 
chwili z apelem do tych wszystkich współwy- 
znawców, którzy na tei ziemi zrodzeni żyć tu 
chca nie jako obcy, lecz jako pożyteczna i pożą- 
dana część całości narodu polskiego. 

Niech Was nie zwiodą wrażewia chwili. Psy- 
choza separatyzmu minie i minąć musi po obu 
stronach Naród polski nie zechce pozbywać się 
tysiącznych rzesz dobrych synów Ojczyzny, a 
nasi współwyznawcy zroZumieą, że wiecznie nie 
mogą żyć życiem ohcvch na tei ziemi która nie- 
zaprzeczemie jest ich ojczyzną. 

Tłumnym udziałem w głosowaniu daicie dor 
wód, że wyciągacie rekę do porozumienia } zgody. 

Ręki tej żaden rozummy sym Połski nie od- 
trąci. Przyczyńcie sie- do zwyciestwa tych, któ- 
rzy w myśl swych zasad są zwolennikami współ- 
życia z nan na tej ziem! ua równych prawach 
i obowiazkach: 

Głośujcie na którąkolwiek listę polską, która 
z tem hasłem nie pozostaje w sprzeczności 

Przyczyńcie się waszym głosem do uzyska- 
nia takiego składu Sejmu, w którym  daążemiaj, 
z którejkolwiek strory, do wskrzeszenia dawne-| 


m ghetta nig znajdą posluchu- 


mae R n ea CWA m a S NE PA 


opi puy BYŻOWORY 


WOEŃR pA WIEG 


Warszawa, 30. października. 

Celem umroszczenia maniotaci; przy wyse 
waniu pozwoleń na wywóz towarów za gramice 
oraz z powodu ricporozumień przy zalagowanti 
i przewozie tych towarów zmieni! Glówny Urzad 
przywozu i wywozu dotychczasowy wyb wyda- 
wania pozwoleń i wystawia odtąd pozwolenia 
zbiorowe na większą iiość wagonów. Oryginał 
i duplikat tych pozwoleń przesyła się bezpośreć” 
mo do wyjściowego urzędu celnego, wskazanego 
przez petenta, który to urząd ma iedynie obo- 
wiązek kontroli towarów, wywożonych za gra: 
nicę, 

Wobec tego bedą odtąd stacje kołetowe przy” 
mowały do przewozu za granice wszystkie towa- 
ry bez żądania od tadawców pezwoień Glówne 
go Urzędu przywozu i wywozu z wyjątkiem 
przesyłek wytworów naftowych, względem któ 
rych pozostaje dotychczasowy tryb postępowania 
ustałony przez Państwowy Urząd naftowy. 
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Kongres pracowników państw. 


Maiopalski 


odbył się we Lwowie dnia 13. października b. t. 


„w sali Rady miejskiei, przepełnionej mimo rówao: 


czesnego odbywania wwe Lwowie dwóch innych 
wieców przedwyborczych, 
Postanowiono domagać się: 


à 1) Bezwzględnego i bezwłocznego ścisłego 


stosowania ustawy z 13. lipca 1920 r. wogóle, 
specjalnie zaś art. 5 ust. końcowy tejże ustawy. 


2) Bezwłocznego opracowania przy konrecz= 
Aym współudziale reprezentantów Związków p.P. 
i ogłoszenia rozporządzenia wykonawczego do u- 
Stawy z 17. lutego 1922 o pafistwowej służbie 
cywiinej. KJ 

3) Bezwłocznego wprowadzenia w całej roz- 
ciągłości w życie uchwały wzgl. rezoluci: sęjrmo” 
wej ż 26 września br. przyczem domagać się 
szczególnie przyznania z powrotem —- wbrew pô- 
wołanej rezolucji — zniesionego obecnie dodatku 
t. zw. kresowego dla Maiopolski wschodniej, spe- 
cialnie zaś dla Lwowa podniesienia obecnie przy- 
znanego dodatku t. zw. wyrównawczego z 5% 
przynajmniej do 20% ogółu każdoczesnych dodat- 
ków drożyżnianych od 1. października b. r. 

4) Bezwzględnego przedłożenia Sejmowi w 
terminie określomym rezolucję z 26. września br. 
a) projektu nowej ustawy uposażeniowej b) no- 
wef do ustawy emerytalnej, c) noweli do ustawy 
o państw. służbie cywilnej, uwzględniającej mię- 
dzy innymi awans automatyczny oraz początko- 
„wy*) TX. stopień dla urzędników o wykształceniu 
średniem, X. zaś dla urzędników bez tego wy- 
kształcenia, d) jak najspieszniejszego wydania 
rozp. wykonawczego do ustawy o państw. shú- 
bie cyw. po poprzedniem wysłuchaniu opinfi u- 
połnomoonionych delegatów Związków i wwzglę” 
(mieniu ich umotywowanych słusznie  postuła- 
tów — wszystko w terminie określonym rezolucja 
Seinu z 26. września. 

5) Domagać się od Rządu, specialnie zaś od 
pana Ministra skarbu. aby w myśl uchwały sel 
mowej z dnia 4. paźdz. 192] opartej na art, 10 
Konstytucji, przedkładając nowy projekt ustawy 
uposażemowej Sejmowi, czynił to z równocze- 
snem przedłożeniem projektów odpowiednich ta 
ustaw skambowych gwarantujących takie racional- 
me podniesienie dochodów Państwa. by wydarak 
na projektowaną regulację znalazł pokryce W 
budżecie, 
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*) VII. stopłeń a urzedrików 7 
ceniam akademickiem. 
[EMRE FET TEZERECY 0 0) TRZECIM SECESH 


Lwowskie Zaduszki. 


(mg) Miasto żywych poszło wczoraj poktorćć 
się miastu umarłych. Całe rzeki łudzi płynęły u- 
licami, wiodącemi w strone cmertarza. a z mæ- 
mi ciągnęły dlugie szeregi pojazdów i przepełnio- 
nych tramwajów. 

Ciche mogiły, swoje w kwiaty, wieńce ( 


wwykształ- 


ra 


wstęgi, zapłonęły milionem ogników, która wie- 
czarem stworzyły przepyszną  orgię Światła na 
adartem z zieleni wzgórzu. 

A iż najiaśniej i nairojniej było na cmenta- 
Tzyku obrońców miasta, który rodziny poległych 
i Straż mogił polskich bohaterów wdzięcznie o- 
zdobiły, a tłumy rodaków przyszły złeżyć hołd 
W. krwawą rocznicę. 


NA CMENTARZU OBROŃCÓW LWOWA. 

O zmroku zbłiżył się ku cmentarzowi pochód, 
zdąjający od bram Politechniki, Zakołysały sie 
had tłumem sztandary formacji wojskowych i sto- 
warzyszeń, a ku drewnianej kapliczce cmentarza 
paspieszyły dełegacie wszystkich odcinków obro- 
ny Lwowa, składając wieńce zielone lub z cierni 
splecione połegłyun towarzyszom broni. 

Zabrzmiała pobudka. Na stopniach kapsy 
Stanął por. Novi i imieniem towarzyszów broni 
oddał hołd bohaterom, zaznaczając, że jest to za- 
razem wyraz czci dla wszystkel, na najdalszych 
krańcach Rzeczypospolitej poległych ici obroń- 
ców, którzy życie złożyli w ofierze za przyna- 
ieżność Lwowa i kresów do Polski. 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 3. listepada 1922. 


Zebrany tłum wzniósł Rotę i „Boże coś 
Polskę”, a mocny ten śpiew płvuął daleko no 
mogiłach jak ślubowanie umarłym ma 
ich ideałom. 


POKŁON CIENIOM PRZESZŁOŚCI. 

Z mogił Obrońców Lwowa pospieszyły tłu- 
my na wzgórze, gdzie spoczywają prochy po- 
wstańców 1863 r. Tu pod oświetlonym pomn- 
kiem po współnem odśyiewaniu „ROD? zabrał 
gios jeden z legionistów, przypominając, że czyny 
zbrojne listopada it stycznia utrzymały w naro- 
dzie ideologię niepodiegłości i staly się podłożem, 
z którego wyrosły Legiony. 


MŁODZIEŻ U MOGIŁ BOHATERÓW. 

Rankiem odwiedziła mogły powstańców 
nmłodzież skautowa i oddaniem honorów wojsko- 
wych oraz Śpiewem „Niefrzucin ziemi złożyli 
pokłon bohaterom przeszłości. 

Przybywały też przez cały dzień na comenta- 
rzu rozmaite zakłady szkolne i oddawaty hołd 
bojownikom wolności i obrońcom Lwowa. 


a 


zwyciestwo faszyzmu. 


Mussolini przeżywa dni 
%ról powierzył mu mise złożenia 
binetu. 


NOWY GABINET I PIERWSZE JEGO AKTY. 


Gabinet ten został złożony w sposób nastę- 
hujący: Mussolini premier i minister spraw we- 
wnętrznych Do czasu obsadzema teki ministra 
spraw zagranicznych przez dyplomatę fachowe. 
go, urząd tn sprawować będzie również Musso- 
lni. Marynarka: Caonni Revel, kolonie: Federzo- 
ni, sprawiedliwość: Oriolło, minister zien oswo- 
bodzonych: Giuvietti, pracy: Caserpano, skarbu: 
De Stefani, finansów: Taracore. 

Nowy gabinet złożył już przysięgę. 

Myssolini wysiał do wszystkich prefektów 0. 
kólnik, w którym zapowiada, że powołany zau- 
faniem króla obejmuje kierownictwo rządu. Bę- 
dzie on wymagał od wszystkich urzędników bez 
wyjątku począwszy od najwyższych, aż donaj- 
niższych  sumiennego wypełniania obowiązków, 
aacechowanego zrozumieniem swego zadania i 
poświęcenie się służbie dla najwyższych intere- 
sów ojczyzny. Okólnik kończy się słowami: 
Przykład takiego spełniania obowiązków dam ia 
sam. 

Rozpoczynając urzędowanie w ministerstwie 
Spraw zagranicznych Mussolini odbył konferencię 
z Sehanzerem w: obecności gen. Diaza. 

Wedle „Chicago Tribune“ faszyści mieli arc- 
Sztować b. prezydenta munistrów Nittiego (zna- 
mego sługę Bertina. Przyp. Red.). Według tej sa- 
mej informacji, kilku członków gabinetu de Facty 
ma być postawionych przed trybunał państwo- 
wy. 

W rozmaitych miastach włoskich. także w 
Rzymie. przy obeimowaniu wladzy przez faszy- 
stów zaszły maiejsze lub większe zaburzenia, któ- 
re jednak stłumiono. Naogół daje się zauważyć 
defmitywna klęska komunistów we Włoszech. 
Ruch faszystyczny dał się również w znaki wło- 
skim socialistom, którzy z obawy przed represia- 
mi zbiegliw wielkiej liczbie zagranicę, przeważnie 
da Austrji. 

Nowy gabnet zarządził demobilizacię faszy- 
stów. W Rzymie i innych miejscowościach demo- 
bilizacja iuż się rozpoczęła. Naczelny komendant 
faszystów zakazał sekwestrowania broni i amumi. 
ch w koszarach. Tak samo Związek nacjonalistów 
włoskich wzywa swoich członków do demobili- 
zacji W odnośnej prokłamacii powiedziano, że 
teraz nacionaliści muszą wytężyć wszystkie siły 
celem stworzenia silnej organizacji, skupiającej się 
akoło rządu. i 


Nowy. penata zostanie zwołany na 7, tub 
8. bm. 


nowego ga- 


POLITYKA ZAGRANICZNA MUSSOLINIEGO. 


Do „Matin“ donoszą z Rzymu, że Mussolini 
oświadczył w wywiadzie, iż w polityce zagra- 
[AR będzie się kierowal! po lityką godra narodu. 

ie usiłował „zacięśnić przyjaźń z sojusznika” 


Nam. 060 


wielkiego triumfu. | 


mi i wejść w bliższe stosunki, które sprzyjają 
Włochom. 

Dalej oświadczył Mussolini, iż uważa za ko- 
nieczne dotrzymanie zobowiązań wobec Jugosła- 
wii przyjętych w Rapallo, a przywrócenie pokoju 
na Bliskim Wschodzie uważa za sprawę pierw- 
szorzędnej wagi. Wabec tego nie będzie się do- 
magal odroczenia konferencji lozańskiej, 

Zaraz po dojściu do steru władzy Mussalini 
przesłał depesze do wszystkich ambasad i po- 
selstw włoskich z zawiadomieniem o obieciu ste- 
ru rządów. dodając, że podziewa się. iż prace 
przedstawicieli dyplomatycznych Włoch cecho- 
wać będzie najgłębsze poczucie konieczności! na- 
rodowych. 

Zarazem notyfikował Mussolim objęcie wła- 
dzy szefom obcych rządów, wyrażając życzemie, 
by duch zgody ożywiał stosunki międzynarodowe. 


GŁOSY PRASY WŁOSKIEJ I ZAGRANICZNEJ. 


O sytuacii we Włoszech „Secolo“ pisze: Go- 
dziņa wątpliwości minęła. Faszyści są u władzy. 
i Albo się óni opamiętgia i zniknie jako przemtiiają- 
cy epizod reakcja europeiska. albo będą przekli- 
nam przez tudność z powodu niedoli, jaką Spro- 
wadzaiją. 

Paryż. (AW.) Ostatnie wypadki we Włoszech 


są żywo komentowane przez prasę francuską. 
Obawia się ona oziebienia stosunków włosko- 


jugosłowiańskich. 

Omawiając obięcie stanowiska rządu włoskie- 
go przez Mussoliniego. prasa czeska zaznacza, że 
będzie on musiał w polityce zagranicznej dowieść, 
że iest tak samo mężem stanu, jak jest przywód- 
cą faszystów. Czesko-słoweńska „Republika* pi 
sze, że prezydent ministrów Musiolini Hadzie mu- 
stał naprawić fo, co zniszczy! Mussolini jako przy- 
wódca faszystów. Prasa niemiecka zajmuje sta- 
nowisko wyczekujące. 

Wiedeńska „N. Fr. Presse“ we 
artykule nazywa ruch faszystvczny rcakcią prze- 
ciw teroryzmowi socjalizmu, który z biegiem cza- 
su przemienił się w absolutrą dyktaturę, wyste- 
pujac bezwzględnie przeciw wszystkim. którzy 
mu ste nie poddali. Fotaicrz faszystyczny — zda- 
miem autora artykułu — przypomina rycerza 
średniowiecznego. przeietega mistycyzmem ów- 
czesnym, którego dewizą „Bóg i Ojczyzna”, 
WIEC EN EM a o A POETÓW, TEROCE" 


izba notarja'na we Lwowie r0zpiscje kon` 
kurs na opróżnione posady notarjiuszów w Zborowie 
Nadwórnej, ewentualnie na opróżnić się mogące 
wskutek obsidzenia tych posad przez przen:esienie 
na posady notariusza, z terminem wnoszenia podaż 
do I grudnia 1922 


KRONIKA, 


Kalendarz. Piątek, 3 listopada. Rz.<kat.: Hu- 
berta b. Gr.-kat.: Maryona. — Słowiański: 
Ciwalistawa, 
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— Prezydent miasta Warszawy p. Stsnisław 
Nowodworzk, zgłosił rczyguacię ze swego stanowi- 
ska, wobec powołania go na stanowisko sędziego 
Majwyższego Trybunaru adminisiratyjnego. 

—— 

— K!ub Pol t;czny Kobiat postępzwych za- 
władamia, że w piątek 3 listopaua b. r. odbędzie 
się w lokalu Klubu (pl Akademicki 1) zebranie 
członków Kiutu Związkn Kubizt Polskich, oraz mę” 
żów zaufania listy Mt. 
W sobstę 4 listopada o godz. 5 w sal 
Wiec kobiet wszystkich stanów, 
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— P bieranie sk/adowego na stacji kole owe! 
we Lwowie wedi: informacji zżsi tagn ętej na wła- 
:ciwem miejscu, zniesione zostało ogłcszone nieda- 
wno dzie ięciokrctne podwyższenie skl dowego na 
stacji we Lvowie dia p:zesyłek dzobnyca i cało" 
wagonowych przechowywanych w magazynach. Ore- 
cne liczy i pobiera się normalne składowe, prze- 
widziane w taryfie, 

— Znaczne podwyższeni: t-ryfy na kole- 
jach wązkotorowych. Z dniem 1 listopada b. r. z 
którym — jak wiadomo — weszły w życie pod- 
ayższone taryfy osobowe i bagazowe na kolejach 
państwowych w Posce, coznaly też taryfy na ko- 
lejach wąskotorowych Przeworsk - Dynów i Ncwy 
Łupków-C'sna zuaczn j zodwyżki. Wynosi cna przy 
pszewozie osób dwi+ście piocent, zaś przy traas= 
porcie bagażu i przesyłek nadzwyczajnych ( kspre” 
sowych) gięćdziesiąt procent w  siosunku ds cen 
dutych szosowych. 

— Podwyższenie taryfy na kolejach górne- 
śląs. ca i W. Masia Gcańska. Z cnicm 1 l:sto- 
pasa b. r. weszło w życie znaczne poawyższenie 
taryfy kolejowej na niemieckich kolejach państwo* 
wych, wynoszące sto procent przy opłatach za prze” 
wóz osób. a 50 pre. przy mależytości: cz za prze“ 
wóz przesyłek nadzwyczajnych (elspresowych). 

Pcnieważ taryfa ta obowiązuje także na kce 
łejach w polskiej części Górnego Śląska i na obsza. 
rze Wolnego miasta Gieńske, przeto w tym samym 
stosunku FodwyŻSzonE t:ż zostały ceny jazdy oraz 
cpłaty za przesyłki nadzwyczajne zarówno w ruchu 
wewnętrznym tych koleji, iak i w komunikacji wza- 
jemne; z polsk emi kolejami państwowermi. 

Taiylfa za przewćz tagażu nie ulegla zm anie, 

Ś p. Szymon Matusiak. D:ia 61 >. m. 
zmarł nagle w diodze ze Lwowa «o Dzikowa na 
stacji Rozwadów 5. p. Szymon Matusiak, em. radca 
szkolny. b. inspektor okręgu lwowskiego, «ybi ny 
reżagog I uczony. 


, Gwi- 
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— O znaczeniu wyborów do Sejmu i Senatu 
dla Rzeczypospolitej Polskiej. Prof. Mikolai Bu- 
dzanowski wygłosił onegdai w sali ratuszowej 
odczyt o znaczeniu wyborów do Sejnu i Senatu. 
Temat ten bardzo rozległy i wymagający studiów 
udało się! prele: owi dobrze opanować. Aby 
wzbadzić u słuchaczów głębsze zamteresowanie. 
ujął on rzecz zarówno Że stanowiska nakowe 
g9, jak i literackiego bardzo zrecznic. Po wstępie 
o Poisce współczestej 1ozwinął poglad histo. 
ryczny na różne formy ustroju państwowego, u- 
zasadniając ie kolejno argumentami szczegółowy+ 
mi. W dalszym ciagu podał obraz formy demo- 
kratycznej, ilustrując ie; wiefkie zalety, zarazem 
iednak i wady. Wyświewił co to jest rząd repre 
zentacyjny, co może być ideałem najiepszei for- 
my rządu itp. W części końcowej położył Szcze: 
gólny nacisk na czystość wyborów, omawiając 


AGSNA 


zarazem konieczne przymioty kandydatów na pos 
łów, jak również cnctv wyborców. Nie kandvat 


ma starać się o posłowanie, ale wyborcy sami 
powinni szukać kandydata. Kończąc prelegent za- 
znaczył, że w d. 5. i I2. listopada br. uaród podski 
ma zdać egzamin doirzałości politycznaj. bo od 
jego wyborów zależeć (będzie szczęście j cała 
przyszłość Rzeczypospolitej Polskiej, 
Odczyt wygłoszony Ze Swacą wywoła! u słu. 
chaczy objawy prawdziwego zadowo!eria. 
— Metody „narodewe* wystąpiły ziów w 
pilnej okazałości na wtoikowem sebraniu urzędni- 
sh w Tow. Pel-goricznem. Po mowach naszpiko- 
wanych „Bogiem i Ojczyzną". po zapewnieniach, 
że niczego się nie toimy, bo nasza sprawa jest 
słuszna zabroniono dejść do słowa jednej z uczesz- 
niczek zebrania, mimo że była zapisana do głosu 
ponieważ nie był: „prawomyślną”. Chciała poddsć 
krytyce probl*matyczne „argum.nty* csemkowych 
menerów, chciała kobietom przypomnieć listę ko- 
biecą i to właśnie olazało się tak niebezpiecznetn.. 
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„GAZETA LWOWSKA” z dnia 3. listopada 1922. 


EO ZZZRZZZĄZ a EA ZY OZ ZZOZ ZZOZ OOOO ZZOZ OD AREZZO ZZO ZZO A OZZIE ZIZI ZZOZ ZZA ZZ ZZ ZZA W RŚC 


— Papier grzztowy ma znów podro:eż o 50 
pro ent Taz uchwa:en+ na sobotniem posiedzeniu 
Związku papierni poskich. Tagwaltowna podwyż<a 
jest zgoła miensprawiz. | wiona. Od marca b. r. cene 
papieru podskoczył! o 5090—60) proc. Kurs zaś 


do ara, psocłsg którego b «e ny łowcy ostatnie kal- 
ikulnją swe wyroby, w tym okresie podniósł się o 
300 proc. 


— Arestt wane fa szywego metropolity 
Szeptyckiego na stacji Loiejgwej w Dunajowie, na 
szlaku Lwów=Podhajce, wyjzśni kto podszyi się pod 
nazwisko dostojnika Cerkwi ruskiej i w jakim uc y- 
nil to celu. W Podhajcacii posterunkowy zażądał 
wprawdzie od pedejrzanej mu  osobisości wylegi- 
tymowania się, skoro jednak przeg'ądnał jej papiery 
„puścił ją spokojnie w dalszą drogę. Innego zdania 
była jednak przeloioną wladza policyjna, na jej też 
polecenie przyłapa: o zręczne:0 ptaszka w Dunajowie. 

— Belegacja polski h robotników ze Słowa- 
cj. „Gazeta Warszawska“ pedaje: Bawi tu delegacja 
polskich roboiników zamieszkałych na Słowacczy= 
źnie i Rusi pszykarpackiej. Delegacja złożyła w Mi- 
nisterstwie !'praw zagranicznych pisemne podanie 
z proś>ą © pozostawiewie na dotychczasowem sta- 
nowisk: k erowniza wicekonsula u w Koszycach p. 
Lectowskieg , który w życiu Polonii słowackiej odz- 
grat wybitną rolę organizatora i opiekuną emigracii 
poiskiej, 

— (Obchśd rocznicy wyzwolnnia. Z Krakowa 
donoszą: Z okazji przypadającej we wtorek czwar- 
tej rocznicy wyzwolenia, odhyio się w kościele Ma- 
rjackim uroczyste nabożeństwc, poczem ruszył po- 
chód przed budyne: głównej sirzży wojskowej w 
Rynku. Ta przed przedstawiciel mi duchowieństwa, 
wo:skowości i władz o byla się defilada wojskowa, 
a następnie uroczysta zmiana warty. 

— Muzeum n:rodcwe w Krakowie. Wczoraj 
w pałacu Tow. Szuk pęknyci nastąoiie otwarcie 
wystawy planów budowy Muzeum narodowego, ma- 
jącego powstać w Krakowie jako p:mnik wolności, 
Wystawę otworzył przemówieniem prezes Komitetu 
'budowy prezydent miasta Federowicz, wobec licznie 
zebr:nych zastępców wladz i urzędów, świata arty- 
stycznego, naukowego i kó! obywatelskich. Wystawa 
obejmuje plany architektoniczne proł. dr. Szyszko- 
Bohus a, perspektywy i modele gipsowe. 

Dyrekcja miejskich zakładów elektryczny h 
zawiadamia, że w Środę, 1 listopada ot zymała od 
Jaworznickich komunalnych kopalń węgla telegram 
aastępuiącej treści: 


„Eleztrownia Lwów — Z powodu znęelnego 
brzku wastnów za tanawiamy wysyłkę węgła — 
Gwarectwo”. 

Ponieważ zastanowienie gosyte: węglowych 


musi spowodowić zatrzym.ne elektrowni wraz :e 
wszystkimi zatrzymania tego następstwami, dyrek- 
cja uważa sobie za obowiązek fakt ten podać do 
pub:icznej wiadomości. 


cana Zaman 


= Z okna IL piętra na bruk rzuciła się 
Marja J. (ul. Batorego 24). W saaie beznadziej- 
nym odwieziono ją do szpitala 

= Zwłokl samobójcy, który powiesił się na 
drzewie, znaleziono onegdaj w parku Stryjskim 
W zwłokach agnoskowanó pomocnika dentystyczne- 
go H. Lubiingera, lat 22. 

= Wywiadowca policji K. Jędrzejewski zgi- 
„nął na posterunku, zastrzelony przez jednego Z o- 
pryszków rabujących wagony na dworcu kolejowym 
Opryszków tych ścigał Ś. p. Jędrzejewski. Ped za. 
rzutem zamordowania go, aresztowany zosts;ł Stel. 
Karczuk, zbiegły z więzienia w Rawiczu, 

== Na ul Zółkiewsk'6j został ub. nocy prze, 
dwu opryszków napadnięty i clężko zraniony, ślu* 
sarz M. Narolski. Pogotowie ratuckowe Stwierdzilo 
u niego wstrząśnięcie mózgu, 

== Przedwczs$ne zatkanie komina stało się 
powodem zaczadzenia 4 osób w realno:ci przy ul. 
Marcina 26. 

== Złeśliwy ples pokąsał w ul. Szew.zenki 
H. Szawulską tak dotkliwie, że pogołowie ratunko- 
we musłał» jej udzielić pomocy. 

== Akcja przeciw walu'iarzom. Onegdaj w 
godzinach przedpoiudniowych delegowani urzędnicy 
Miaisterstwa skarbu wraz z wywiadowcami policji 
śledczej dokonali licznych rewizji, w kantorach wy- 
miany. Zabrano ogromną i'ożć walut zagranicznych. 
Wszystkie osoby, które znajdowały slę w tym cz- 
'sie w kantorach, poddano rewlzji osobistej. 

== A esztowania komunistów. W Tarnopolu, 


Skol em, 


żnego wyznanis, pod zarzutem  zgitacji komunisty= 
cznej i szpiegostwa na rzecz sasiedniego państwa. 

"== Kradzi3że. Michał Chomin, zamieszkały 
przy ul. 29 Listopada 64, zaznejoziił się z niejaką 
Marja Fiiewicz. Ta jsdnodniowa znajoma skradł. 
mu różne rzeczy wartości 2500009 Mk. i ulo- 
tinila się. 

W Rynku skradziono z kieszeni Marji Kobu- 
tyckiej torebkę z 00.600 Mk. i srebrną  papieto- 
śnicę, wartości 40 000 Mk. 

Do sklepu Sedga S.f: przy ul. Kotlasskiej 8, 
włamali się nocą złodzieje i skradli choio 380 skó 
boksowych, wartości 3 miljony Marea. 


i 


Ofiary i pokwitowania 
(ziożone w Administracji). 


Zamiast oświetlęńia grobu S., R. na szpitalik 
im. Śłej Zofi 1000 Mk, ra St*aż Mogił 1000 Ms. 


MILIARDY DLA URZĘDNIKÓW. 
Warszawa, (AW.) Wedlug imformacii „Ełks- 
pressa Porannego“ wypłacona onegdaj pensja u- 
rzędnikom HE instancii wynosi 2 miljardy marek. 
pensja zaś wyjHacona urzędnikom Il. i L wynosi 
4 miijardy mk: 


POLSKA A KONFERENCJA W LOZANNIE. 
Paryż. (AW.) Polska czyni starania o do- 
puszczenie jej na konferencię wschodnią w Lo- 
zannie jako państwa zainteresowanego probie- 
mem Morza Czarnego, które stać się może jedną 
z baz (Odessa) eksportu polskiego. 


SPRAWA POLSKO-LITEWSKA. 

Warszawa, (AW.) Delegat polski przy Lidze 
Narodów p. Askenazy przesłał prezesowi Rady 
Ligi Narodów odpowiedź Rządu polskiego na 4 
raporty komisii kontrolnej wojskowej Ligi w spra- 
wie polsko-litesvskiei. Odpowiedź rzuca prawdzi- 
we światło na szereg zarzutów zawartych w tych 
raportach pod adresem Polski, stwierdzając, że 
autorowie ich dali się wprowadzić w błąd przez 
stronę litewska. 


NAPAD NA REDAKCJĘ. 

Warszawa. (AW.) Dzienniki podają, że wczo- 
raj późnym wieczorem dokonano napadu na tokai 
redakcji „Kuriera Porannego“ przy ul. Marszał- 
kowskiej. Napastnicy rozbili szyby w lokalu ad- 
ministracji oraz zdemolowali wnętrze, rozbijając 
telefon. Poczęstowano również kamieniem jedne- 
go z współpracowników pisma. Paczem napastni- 
cy pogasiwszy Światła uciekli. Przechodnie ze- 
brani przed lokalem redakchH schwytali jednego 
z napastników i oddali w ręce policji, której udato 
się aresztować jeszcze kilku uczestników napadu. 


HR. ZAMOYSKI U POINCAREGO. 
Paryż. (PAT.) Poincaré przyiął wczoraj posła 
polskiego Zamoyskiego. 


KOMISJA REPARACYJNA. 

Berlin. (PAT.) Podczas pierwszego wczoraj- 
szego Spotkania kanclerz Wirth witając Komista 
tepatacyjną, a szczególnie jej przewodniczącega 
Barthou, życzył mu, aby zdołał stworzyć ko- 
nieczne podstawy gospodarcze i kulturałne w 
współpracy narodów europeiskich i całego świar 
ta. Kanclerz i iego współpracownicy oddają się 
do dyspozycii z całą szczerością. Następnie pod- 
nióst kamclerz zmiany, jakie od czasu ostatniej 
wizyty komitetu gwarancyłnego w !ipcu br. za- 
szły w położeniu Niemiec. Kanclerz wyrsził zda- 
nie, że nailepszą i skuteczną drogą do uzyskania 
odszkodowań jest przedewszystkiem wzmocnienie 
chorej gospodarki niemieckiej Wobec tego stabi- 
fizącja waluty iest problemem nażgęłówniejszym. 
Uregulowanie tej kwestii doprowadzi samo przez 
się do równowagi finansów mieinieckich. Spra- 
wozdanie o położeniu Niemiec Komisja reparacyi- 
na przyjęła do wiadomości (bez dyskusji. Komisia 
wyraziła nadzieję, że spotka się u wszystkich 
wspóipracowrników ze strony Nłemiec z iak naj- 
lepszą walą. 

Paryż. (PAT.) 1/11. Komisja odszkodowań 
dokona 8. bm. aukcji 143.991 akcji zwyczajnych 
i 979 akcji użytkowych kolei żelaznych i lombar- 
dów, oddanych przez rząd Rzeszy na. mocy trak- 


Skałacie i Fodwołoczyskach, aresztowano |tatu wersa!skiego. ) 
ak donosi „D.iennik Ludowy“ około 60 osób ró-|ijedynie rządy państw sprzymierzonych : Stanów 


Do aukcji dopuszczone będa 


Złiednioczonych oraz obywatele tych państw. 
Berlin (PAT.) 1/11. Na pierwszem posiedze- 
niu komisji bdszeodowań ministrowie Hermes ! 
Schröder odczytali szczegółowe sprawozdanie O 
sytuacji finansowej Niemiec. Delegaci komisi zā- 
dawal szereg pytań. Następnie odbyło się posie” 
dzenie o charakterze prywatnym, na którem oma-. 
wano projekt Delacroix. 


NOWY GABINET ANGIELSKI. 
Londynu. (PAT.) Reuter. Do woawego minie 
sterstwa należą jeszcze iako minister Żeglugi ná- 
powietrznej Samuel Koare, jako minister pracy 
Moatazare Barlow, fako minister dia emerytur 
mir. Tryom, jako minister robót publicznych 
Jom Bayrd, jako minister poczt i telegrafów No 
ville Chamberlain, jako generalny prokurator 
Inskip. Jako podsekretarze stanu funkcjonują: W 
ministerstwie spraw wewnętrznych pułk. Stamley, 
w ministerstwie spraw zagranicznych  Romuasd 
Mancheil, w „ministerstwie wojny Walter Guiness: 
w ministerstwie skarbu Leslie Winsom. 


STANOWISKO AMERYKI WOBEC EUROPY. 
Nowy Jork. (F'AT.,) 31/10. Sekretarz startu 
Hughes oświadcza w sprawie stanowiska Stauów 
Ziednoczonych w obecnej polityce Światowei. ŻE 
Ameryka, o ile idzie o Europę, zawsze była roto- 
wa do niesienia pomocy, jednakże mie chce owa 
obniżać swej powayj przez nreszanie się do spor 
rów. Z tego też powodu nic może Ameryka wziąć 
„udziału w rokowaniach pokolowych, dotyczącyzi 
Bliskiego Wschodu, lecz miusi bronić swoich wia- 
snych interesów, na terenie Dalekiego Wschodu, 
z którego mocarstwa europejskie czynią szachow- 
nice polityczną. Dalej wyraził MHuxhes nadzieje, 
że może znajdzie sie droga umożliwiająca Stanom 
Zjednoczonym wzięcie udziału w wyborze se- 
dzłów niedawno zarzanizowanego międzynaro4 
dowego trybunału sądowego. Europa przeciążana 
jest obecnie wydatkami na wojsko, przerastające- 
(mi siłę finansową poszczególnych państw, 


KURSA DEWYZ. 
Praga. (PAT.) Berlin 0.61, Warszawą Ń.17— 
0.27. Marka niemiecka 0.61. Marka polska 0.17— 
KOZT- 


T DA EE E O migg (RE 
Kursy qieldows, 
Lwów, dala 2 listopada qodz. 19°32. 


7 Kurse 
otiojalny | nieoficjalny 
Marri niemieckie 280 3 30—340 
Franki francuskie 975 98000—1000 
F:anki szwajcar. 2540 066000 
Funty szterłingi 62.160 005000 


60:06—e0:00 | 2000—22*00 

nü 00—00:00 190—21 0 
449 60—00000[475-60—485:00 
0090:00 —060 01)470:00——480'0 


Koronyniem.-żust. 
Wiedeń 

Korony czeskie 
Praga, wypiata 


Dolary amerys 136804—14035 | 14500 —14600 
Dolary tandgi. 13894— 14035 600 —0000 
Zurych arki pol. 4—000 000.00 

Lei 0060—0000 | 0060—00'0 
Liry 546 00—006-20[540-09-—59000 
Budapęsz: 0000.80-—00*00 6:00—e'000 
Paryż 00-00—600'00]008'00— 00000 
Berlin 00—0:40 310—3393 


Tendencja chwiejna. 

NETIA EET TO WARECKA E. 
woiaiki lferacko-ariySiyYCZIE. 
Repertuar Teatru Mojskiegia 
Pcczntek przedstawień o godz 7 wiaczoram 


Dziś, we czwartek „Aida”, opera. — Ju're, 
w piątek „Dre. Stie dltz*, komedja, — W sobot: o 
godz. 3 popoł. „Kościuszko pod Racławicami", Au- 
czvca, — wieczorem „Eusen'n:2 Osegin*, opéra 
Cz:jkowskiego (ostatni występ ŚL Argasinakiej„.Chnl- 
aowskiej). 


Repórtuar Taatru Móałape (ul. Grsdecka 2). 


Dziś. we czwartek „Księga Hioba', komedja 
w 3 aktach Winawera. — Jutro, w piątek przei- 
s'awienia nie będzie. 


Rapsrtuzr Tzatru Sowożni. 


Dziś, we czwariek „Ostatni walc“, operetka, — 


Jutro, w piątek, sobotę i niedzielg „Śujadera”, opc- 
retku Kalmanz. 


Z powodu przebudowy kaloryferów w Teatrze 
Małym w platek przedstawienia w tom teatrze rie 
będzie, W sobotę „Kto zostanie posłem”. 

Dwie premiery przesunęły się Świeżo przez 
Sceny lwowskie. Wielkie zajęcie zwłaszcza ze 
względu na autora iak na przedmiot wzbudziła 
wystawiona w ub. poniedziałek 3-akiowa grote- 
ska Jama Geli „Kto zostanie posłem?” — satyra 
aktualna, iskrząca się dewcipein, szkoda tyłko, że 
w scenicznej swej strukturze nie wolna od niedo- 
magań, prawie nieodłącznych zresztą od pierw- 
„szych kroków autorskich na scenie. 

Mniej podobała się wystawiona na scenie 
Teatru Wielkiego 5-aktowa komedia W. Perzyń- 
skiego „Dzieje Józefa”. Rzecz ta w Warszawie 
ceszyła się ogromnem powodzeniem z przyczyn 
Apecłałnej natury. Tu ich brakło, bezwzgledne zaś 


i niezmienne waloty sztuki okazały się za Skąpe, | 


by wywołać wrażenie. 
Z braku miejsca szcezgółowe 
odiożyć musimy do następnego numeru. 


sprawozdanie 
(am) 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 3. listopada 1922 


Uroczystość zakończyła się wspólnym obiadem w 
salach hotelu krakowskiego. 


udczyty Stanisława Wasyłemskiego. 


ROŁA KOBIETY W DZIEJACH KULTURY 
POLSKIEJ. 

(mg.) Niewiadosno, co było w tych odczy- 
tach najsilniejszym Ha publiczności magnesem: 
pociągający, a mało wyvzyskany temat, marka 
Związku literatów polskich, czy też — co naj- 
pewniejsze, imię cenionego powszechnie autora, 
który za. przedmiot najgorliwszych studiów wy- 
brał sobie historie rozwoju duszy kobiecej w dłu- 
gim pochodzie wieków. Każdy z cykiu odczytów 
Stanisłaawa Wasylewskiego, z których ostatni od- 
będzie się dziś w sali Kasyna i Kota Hit. art., przy- 
ciąga! coraz to większą rzeszę, zaciekawioną 
skwapliwie stuchającą, 

Bo też prelegent, znany lwowskiej publiczno- 
ści dobrze z pisanego słowa a niewiele jeszcze 
dotychczas z żywego — okazał, że mówić umie 
jak pisać, z tą samą warnikością i lekkością wy- 
razu, z francuską finezją i dowcipem, czasem 


1 
i 


è. ma z czasów rokko i karfiarka romanty-lz sentymentem, czasem z cieniem subtelnej ironii, 


ostatni z cvii „Rola kóbiety w rozwoju ku 
odbedzi 


- m 
itury poskej' odczyt St Wasyjewskięgo, 
Bow 


ży e 


le księ atui Nauzowej. 


„Wolna Akademia Sztuk Pieknych we Lwo 
wie“ ni. Piaskowa 11., założona w roku 1911, roz- 
'boczęła rok szkolny 1022-28 z dniem 16. b. `n. 
'Z programem uzupeinionym przez naiwybitniej- 
szych artystów malarzy i pedagogów. 

Nauka odbywa się codziennie prócz niedziel 
i świat od g. 9 do 12 w poł, od 3 do 5 popol. i 
od 5 do 7 wieczór. 

W czasie pom'ieniony:n naucza się rysunku 
J malarstwa z modeli żywych, a to: portretowa- 
nia, półaktu, aktu, i modeli żywych w kostiumach. 
Oprócz tego rozpoczną się wykłady anatomii ma- 
Jarskiei, historji sztuki, perspektywy i o technice 
farb, Co miesiąca będą zadawane wypracowania 
fenmaiów kompozycji, koregowane «w Akademii 
wrez odnośnych profesorów art. mal. 

O ite będzie dość zgłoszeń na naukę rzeźby 
4 grafiki, zostaną takowe uruchomione. Akademija 
srzyjmuje wpisy o ile ieszcze miejsca starczy. 

Wszelkie informacje na miejscu od 3 do 5 
w zarządzie. 
| AOZET TOE ua DORA ERES, ISE EEEE TEA YĆ 


Zjazd koleżeński, 


W tych dniach odbył się we Lwowie ziazd b. 
uczmów gimnazjum V (Bernardyńskiego), którzy 
przed 25 laty złożyli w tym zakładzie maturę. 
W zjeżdzie wzieli udział między innymi: madca 
Wydziału kraj. dr. Birkenmajer, dyrektor biura 
przemysłu drzewnego w Krakowie Jan Dworski, 
profesor dr. Kazimierz Jarecki, art. małarz Ja- 
rocki, adwokat dr. Müller Antoni, starosta tarno- 
tposki Reinołd, radca budownictwa z Warszawy 
Wawrzkowicz, radca Województwa lwowskiego 
Krechowiecki Seweryn, komandor marynarki wo- 
jenmej Mitler Bernard i i. 

W czasie uczty powitalnej wygłosili dłuższe 
przemówiemia: radca Birkenmajer, b. profesor 
radca Nogaj, dyr. Majerski Stanisław, dr. Jarecki, 
dr. Szczepański Zdzisław z Warszawy, radca 
Krechowiecki, który przemówił na cześć poety 
Leopolda Stafia, również byłego ucznia tego gim- 
nazjum. Odczytano pisma i telegramy, między in- 
nemi wzruszający list b. katechety zakładu, o- 
Śtepłego dziś ks. prałata Gmatowskiego z War- 
Sząwy. 

Na drugi dzień, po wysłuchaniu mszy św. w 
kościele Bernardyńskim, po tradycjonałnej scenie 


a 
ta 


zawsze — Z miarą artysty. Z za tej misternej 
ikoromki styłu przebija prawda dziejów, nieubar- 


l patek o godzinie T39 w saii Kas naj wjoną ani przejaskrawiona, wyłowiona żmudnie 
i Koła ł'.-art. Mały już zapas biletów co n.bycie | z zanylonych dokumentć 


y í ów. À z pomiędzy poważ- 
nyci faktów wyzierają czasem filuterne uśmiesz- 
ki historycznej anegdoty, irywolnej poezii czasów 


-| minionych. starego, prostotą lub wyrafinowaniem 


tchnacego przysłowia. 

Dziwną swą opowieść zaczął prelegent od 
czasów „tak dawnych, że trudno nawet pomy- 
śleć" — kiedy to kobieta była „stworzeniem po- 
kornem, okutanem w skóry zwierzęce, o stopach 
olbrzyma, a spętanem wolą inężczyzny*. Pozna- 
nie wiary Chrystusowej nie wyzwołiło kobiety 
Średniowiecznej w Połsce, uważanej za zwierzę 
robocze i przedmiot handlu. Za furta Klasztoru 
dokąd gnała ją ciekawość. lub też rozkaz męża 
czy ojca, była nadal pokorą służką, „ostołkiem 
ducha“. 

A jednak — oddała kobieta polska w habicie 
średniowiecznej mniszki bezceńną usługę, polskiel 
literaturze, choć malo komu jest to dziś wiado- 
mem. Zrodził się w tych miewolnych istotach 
duch buntu, żądza wyzwolenia, która kazała im 
szukać wiedzy i własnych nowych dróg, cho- 
ciażby początkiem ich miał być tylko śpiew ko- 
biecy w kościełe i rządy klasztoru. I z buntu te- 
go urodziła się pierwsza polska książka — prze- 
tłumaczony z woli świętej Kingi psałterz Dawi- 
dów, na którym Siostrzyczki nieoświecone uczyły 
się poznawać litery, 

To dążenie kobiet do emancypacji — jak wy- 
kazał prelegent w następtiych oadczytach -— prze- 
wiiało się przez szereg wieków i to w rcamańtej 
formie. W złotej epoce Renesansu rozkwita tak 
bujnie, że budzi niepokój 
męskiego i skłania ich do poważnych, dziś hu- 
morystycznie 
nad kwestią, jaką powinne być kobieta. Niestorma 
ta niewolnica bowiem od łatwo osiągnietego prag- 
mienia towarzyskiej równości z mężczyzną izacli- 
cianek w dziedzinie strojów i mody — sięgnęła 
nierównie dalei, po głos w rządach i równo- 
uprawnienie na, wszystkich polach życia spo- 
lecznego. Nie uzyskała go Oczywiście i mic to nie 
było w owych czasach dziwnego, iż iej pan mal- 
żonek kiem wybił z głowy owe ibuntownicze 
myśli — natomiast zwycieżyła na iunem polu: 
stała się jedyną parią i królową w rządzie domo- 
wym i w sałonie 

Były jednak i czasy, kiedy białogłowom wy- 
starczało w zupełrości ich towarzyskie stano- 
wisko, a troska o modny Strój pochłaniała do te- 
go stopnia umysły niewieście, że miejsca w rich 


odczytania dawnego katalogu, udali się obecni na |nie było na inne aspiracie. Działo się to w cza- 


cmentarz, celem uczczenia grobów zmarłych pro- 
iesorów, Nad grobem śp. Franciszka Próchnickie- 


Lwów. 
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sach królowei Marvsienki która też sama ponad 
ten niewysoki poziom wznieść się mie umiała. 
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niewiast nietylko powabnych, ile wojowaniczo, a 
nawet zgoła zawadiacko usposobionych. 

Pozostała też dziedzena, w której kobieta 
połska każdej epoki wiybitne piętno swego do- 
datniego wpływu zaznaczyła — a byto nią wy- 
chowanie młodego pokolenia. 

Jaką ibyła rola polskiej niewiasty w epoce 
rokokowej i w dobie romantyzmu — usłyszymiy, 
w  dzisieiszysn wykładzie. 
TDI OOOWKCZEO ULIC of OSG PAW Jania 1 STOC OTI 


Ż sali sądowej. 
Proces Fedaka. 


Fosiedzenie sądowe z 31 paźdii.rnika uroz- 
|maiciła ¿wa obreńcza nowym proitstem, przeciw 
kamnelencji trybu: alani przeciw kwalikkaci czynu 
Fedaka, jako zbrodni ptzeciwpaństw-wej, jeko zdra- 
dy głównej. 

Opierając się na tekście traktatów w Saint 
Germa n i Sewies, ma cytatach z d ice? angielskich, 
zi mechich i. polski:h, traktujących c prawi: mię" 
dzyraro:owcm, cowodził jurysta ukraiński, iż czym 
Fedaka nie mosi cech zbrodni przeciwpaństwo” 
wej, ponieważ popełniony został nie ptzecw oby- 
watełowi polskiemu, nie na teiytorjium Państwa Pol- 
skiego, ietz na ieiyiorjum, zost jącem z woli mo- 
zarstw głów ych, czasowo vod okupacją wtjsiową 
polską. 

Zakończył żądaniem, by trybusał zwróci? się 
de Ministerstwa spraw zagranicznych o powolanie 
w charakteize rzeczoznawcy delegata Polski do ligi 
Narosów, p. Szymona Askenazego. 

W odpowiedzi zaznaczył p. prokuiator, że gdy 
chodzi o kwestj: prawnepol iysznego stosunku Pel- 
ski de Galicji Wschadniej, uznaje on Siebie za nie- 
Rempe entnego, natomiast dostępnym jest cla każdego 
pracownika i jasnym obowiązujązy dotąd u ras ko- 
deks ausirjacki, Rió ego Gparagiai 58 opiewa, iż 
każda zbrodnie, noszącą żnamicha zdrady głównej, 
wymierzona prz ciw Aastrłi i Niemiem (a więc 
obęcii: w zmienionych waruniach państwowych, — 
przeciw Pceisce) ckheć.y fopeiniona była przez cu- 
dzoziemca i na terytorjum cbcem, karana  będzi:, 
tak, jek gdyby popełai? lą © ywatel Aust ji i na 
terytorjum AYS rji. 

Nie zgodzili się na wywody prokurator? 
obrońcy Fedaka ietowarzyszy, twierdząc, że tu sy- 
zuacia jest odmiesna, pon eważ wchodzi w grę te” 
rytorjum okupowane. 

Drugim sensacyjnym momentem były zeznania 
g:n. Rozwadowskiego, powolanego w charakterze 
2 ocznegó ŚwiaJna faktu. 

Geu. Rozwadowski s łada zeczsaria w sposób 
'asay i treściwy. Był jeszcze wewtiątrz gmachu, gdy 
u:łyszaął strzały; zbiegł po schodach i ujrzał na 
zemi powalorego, skrwawienepo człowieka. Był ʻo 
F:dak. Pierwszem jego wrażeniem była, że Nacze!- 
nik Państwa został zamordowany, potem dopiero 
*postrzegł, że ranny jest woj woda Grabowski. Ge- 
nerał R. badal przez ciekawość przestrzeloną szybę 
auta. Otwoty w Szkle byly więcej po stronie pre- 
wci, t. |. po stronie Nacze!nika Państwa. 

Na zapytanie przewodnic ącego, jak tłumaczy 
|sobi: cel zamachu, odpowiada: 

Nie chciałbym w t'j sprawie wydawać szdu, 
myślę jednak, że gdyby toś chciał zabić wojewodę 
Grshowsk ego, ni? strzelałby do aatomobllu, w któ~ 
rym siedzi Nac.elnik Państwa. 

Strzał uważa za nader celny, I objaśnia dla: 
czego, gdy świ :ło padało z lewego boku sirze/, 
mógł pójść więcej na lewo, niż zamie'zął strzelający. 

Zeznania wszystkich innyJu Świadków, jak 
równieź dwóch z pośród oskarżonych:  Żybdlkiewi. 
ca i Młuchiego cie rzucały właściwie nowego 
światła wa całe zajscie. 

Tajemnicą otoczona jest wciąż pos'eć mis- 
dzieńca, który towarzyszy! Fedakowi, 

Niektórzy świadkowie widzieH go, rozmawiał 
4 F dakiem, był wysoktego wzrostu, szczupły. 

Wśród oskarżonych nle rozpeznał go żaden ze 
świadków. Burd lejjeszczezag dkowąjest druga postać 
o której mów: akt oskarżenia, postać o spiskowta 
w mtundutze majora wojsk polskich. Jedni włuziel 
tam wojskowych, inni nie. Wątpić można, czy dal- 
sze eochodzenia wyśw etlą cęśkolwiek w tym wzglę- 
dz e. 
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A coYwYA W SPRAWNE 
UŻNGRIĄ ZA ZMARŁEGO. 


T, v02: Włodzim erg Mae: syn Mikoaja - 
'Barbary, wodzony w Pruchnku 1887 | ka żołnierz w 
grudniu 1918 w Se.bji w chozie jeńców 2. chorow.ł, 
'a zadrauy Go Szpitala nie d:je zua:u zycia. Webec 
te.o „jest prawdopodobne, że tenże ponłóst śmizrć, 
zarządza siq n. wniosek Marianny Ma cowej postępo- 
warie, celem udowodmieni: śmie Ci i rozwiązania we- 
zła małżeńskie o, oegiaszaj.c wezwanie, aby do pół 
reku od ogłos enia w „Gazzciz tlwewskiej* Sądowi al 
bo p Dr Wameko «i adwokcygw: w Przemysłu, kióre- 
'go usianawia się kuratorem Pobrońc; węzła ma'ż ú- 
Sziegs udzielodu wiadomosc: 0 zaginionym, Po ucływie 
tezo czasu na ponowwą p ośbę Sąd orzekaie oslatecz- 
'mie o wniosku. 

Sąd okręgowy, Ośddzi.ł V. 

Przemyś:, dnia 2 września 1922... 9 83 
i T. 189/22. P we: H yniszyn syn Hryńka z Dmy- 
trow © uroi o y 1880 w czasie sgéliej mobiliz -i 
„wstąpi ao wojska i octąż nie daje znaku życia. W. - 
'bec tego jest prawdorodobne, ż= tenże ponó 
iśmierć zarządza się na wniosek H yńka Hrysiszyn.: 
„postępowanie ceiem udzwodnieniu śmierci ogłasza ąc 
wezwa'-ie, aby do pół roku od ogloszenia w Gazecie 
Lwowskiej Sądowi atbo Drawi Wauiekowi adwokato= 
iwi w Przęmyśiu, którego ustanawia sę kuratorem 
udzielono wiadomości o ragniesym. Po upływie tego 
czasu na ponowną piośbę Sąd arzeknie ostatecznie o 
WNIOSKI 


OGŁOSZENIA. | 
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Sad okręgowy Oddział V. 
Przemyśl, 23 sierpnia 1222. 968 
T. 216/27. Bazy:i Dudok syn Grzegorza i Anuv 
urodzony w Wulce Żmijowskiej i 75 w r. 19144 powo- 
«any co wo;ske ja.o Świadcz*ń wojennych jako poc= 
woda nie daje znaku życia, Wobec tego jest p awdco- 
Podobne, że tenże poniósł Śmierć zarządza się na 
wniosek Anny Dudok postępowanie ce'em udowodnie- 
'm'a Śmierci i rozwiązania węzła małżeńskiego cył:- 
8zając wi zwanie, aby do pół toku od ogłoszenia w 
Gazecie Lwowskiej sądowi ¿lbo drowi Waniekowi s - 
wokatewi w Przemyślu, którego ustanawia :ię kurato- 
rem i obrońca węzła małżeńskiego udzielono wiade- 
mości o zaginionym. Ho upływie tego Czasu na po- 
nowną prosbę sąd orzeknie ostateczne o wniosku. 
Sąd okręgowy Oddział V. 
9690 


Przemyśt, 7 września 1922, 

T iV. 125/22 4, Wdrożenie pesiępowania celem 
uznania z. zmsriego. Szczepan Prorok syn Marcina 
Anastazji urodzony w Ropie 21 grudnia 1686 zamiesz- 
kały ostatnio w ŚSzymbatku wyjecha! na wonę w 
sierpuiu 1914 i w ostatnich miesiącach roku 1818 za- 
giną! na włoskim fo cie, nie dając o sobie oa teg: 
czasu ża inej w adunioś:, Wdrażają: 'a prosbe Kata- 
rzyny Prorokow*j pos gpowanie, celem uznania Szcze- 
pana Pror ka za zmariego, © małżeństwa jego z Ka- 
tąrzyną z Mitusiów za rozwiązane wydaje się ogólne 
wezwane, aby udzielono Sądowi lnb kura orowi i ot- 
rońtcy węzła nałżeńskiego p. adw. Drowi Gabryszew- 
skłemu w Jaśle, wiadomości o powyż wymientenym v 
ciągu sześciu miesięcy, poczenm Sąd rozstrzygnie « 
wBloskt. 

Sąd okręgowy, Oddział IV, 

jasło dnia 19 października 1922. 5726 

T. V. 2567/22/3. Mikołai Kosłorowski, urodzocy 
1881 r. w Mzchowcy powiat Kolbuszowa syn Walese 
tego i Mar.i, puwołany ogólną mobilizacją co służby 
węjskowej w sierpniu 1Y14 r., przydzie ony do austr. 
40 puiku pieca.iy brał ud.iał w wojnie na ironcie ro- 
sy skim, skąd jezo żona otrzymała od niego ostatni: 
wiadomość z początkiem września 1014 r., poczem 
éld za nim zaginął. Gdy zatem przy;:ć uależy, że za- 
;,chodzi ustawowe domniemanie z § 1. ust. z 31. marc: 
1918 r. L. 128 D:pp., wdraża się na prośbę Mazi 
Kosłorowsk ej postępowanie, celem azaan z za zmacłege 
zasłnionego a jego małżeństwa za rozwiązane. Wy- 
daje se «gółae wezwani , aby udzielono Sądowi ivb 
„adw. Dr. Sołty ikowi w Rz:szowie, którego ustanawia 
się obrońcą zwią:ku ma żeńskiego wiądom: ści o pe- 
wyż wymienionym. Mikela a Kosiorowskiego wzywa 
36 aby przed niżej wym'enionyw Sąd m stawii się, 
lub w inny sposó? uwiademić o swem życiu. Sąd tu- 
tejszy na ponowną pr śbe, po dniu 20 kwiitnia 1922 
r. rozStizygnie o uznaniu »a zmarłego. 

Sąd okręgowy Oddziet V. 

Rzeszów, dnia 18 września 1922. 969 

F. 135/22/38, Elias. Pochmau syn Józefa i Eu.y, 
urodzony w soku 1864 w Hnkowcech przebywał w 
czase iawez'i tęsyjsziej w Mkalicz.nie, wedie za- 
przysiężonych zeznań Śsia ków, w lut m 1916 roku: 
zachorował na tytus a é tygodni później miał umr ex 
w wojs*owym szpitalu w Mikut czynie. Gay wobe: 
tego jast prawdopoco:n*, że ©soba wymieniona po- 
niosła śmierć zarząd:a się na wniosek E:: Rosn:ari: 
rastępowaric celsm udowodnienia jej śmierci, a zz- 
razem ogłasza się wezwanie ażeby do dnia 15 grud- 
"a 1932 udzielono ałb» sądowi albo Drowi 
soknowi w Czorikow e, którego ustanawia się kura- 
lorem wiadomości o zaginionym. Po upływie tego 
'erminn i po przeprowadzeniu dowoaów sąd orzeknie 
ostatecznie © wniosku. 

Sąd okręgowy oddział IV. 

Czorttów, dnia 21 sierpnia 1822. 9895 

T. 207/81/1-. Wdrożenie postępowania celem u- 
znąnia za zmarłego. Michaż Hrynczyszya syn Potra 
ur. 18 ls cpada 1861 wcuie przeprowadzonych dccha- 
gask brał udział w wojnie jako wogaisą cywilny ud 
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OAA ż uiia 8, listopada 1922. 


s erpnia 1914, w jesieni 1914 „achorował pod Kiel.ami |p. p. walczył na froncie rosyjskim pod Ł ca em gdzi*: 


i d tego czasu nie d:je o sobie znaku życia. M>żnaza ed. 
pzyjąć, iż zajdą warunki ustawcwego domniemani2 
ule ci po myśli 24. 1.2. usł. cyw., wzgl. ust, z 3l 
marca 1918. r. Nr. 123, Dz.p.p Webec tego na wnic- 
sek Anasiazj Hrynczyszyn wdraża się postępowanie 
celem uzn mia wymien @tej osoby za zmarłą. Wiado- 
mości O zaginionym należy udzielić S dowi albo adw. 
Drowi Asturowi T Lowi we Lwowie, kiórego usianaw::. 
i; ka aiorem, Zagiiłonego wzywa się, aby sę jawi 
v zed podpisanym Sądęm, © le żyje, lub w rany spi- 
-ób dał znać o sobie, Po dniu 1 marca 1923 wzgie- 
tie w 6 wierigcy od dnia ogioszssią tego zarzadze- 
ala w gazecie urzędowej, Sąd La ponowny wuiosex 
wyda ostateczne orzeczenie. 
Sąd okręgowy cywiiny, Oddział VII 
Lwów, dnia 24 serpnia 1982. 1754 
T. 503 22,8, Wdrożenie postępowania celem uzna- 
aa za zmar.ego, Grzegoiz Tkaczuk sya Ignacego u- 
rodzony 4 lutego 1694 w Zuzeln ostatnio tamż: zz- 
mies kały brał udział w wojnic iako żołnierz ukraiń- 
ski i wedle przeprowadzo ych dochodzeń zost w 
jesieni 1818 pobriuny 0 wojsk ukraińskich a latem 
1919 ranny w lewą nogę, zos:ał odstawiony do szpi- 
taa w iarriopou i od tego czasu wszclki such « 
nim zaginął. Można zatem przyjąć, iż zajdą waun 
ustawowego d maiemznia śmierc. po myśli $ 24. i 2 
u.c. Wubtc tego na wniosek Anny Policka wdraża się 
postępowa:ie, celem uznana wymienionej osoby z. 
marłą. Wiadomości G zaginionym należy udzielć Sz- 
Jowi albo adw. Drowi Zdzisławowi Sulkowsk emu we 
Lwowie, kióre_o ustanawia się kurato em, oraz obron- 
cą węz a małżeństiego nieobecnego. Zaginianego wz,- 
a s:ę, aby jawił się przed podpisanym Sądem, o ile 
ży e, lub w inny sposób dał znać o sob e, Po «niu 10 
w zcś ta 1928 waglednis w rok od dnia ogłoszeni 
tgo zarząd enia w zazecie urzędowej Sąd na ponQw- 
:y wniosek wyda ostateczne orzeczenie, 
Sąd okr gowy tuwilny, Cddział VU. 
Lwów, dnia :4 sierpnia 1922, 9673 
T. +63 22, Edy:t. Helena He el zamężna Kaftan, 
urodzona 19. sierpnią 1+88. r. zamieszkała w Stanisła- 
«owie, wydzlił« się w zimie 1915, r, wraz z cofają- 
zemi się wojsuami ros-jskemi w głąb Rosji i odiąg 
b ak o niej wiadomości. Wdraż*jąc postępo wźnie ce- 
i m uznania jej za zeaarią, wzywa się, aby uwiadomio. 
ao Sąd albo kuratora i obsońcę węzła ma'żeńskiego 
adw. Da $. Gocscklaga w Stanisławowie o sagin- 
azj ao sześciu miesięcy, ¿ocsem Sąd rozstrzygni: na 
ponewby wniosek. | 
Sąd okręgowy Oddział IV. 
Stanisiawów, dnia 16. pażdsiernika 1932. 9727 
T. 259,22. Jurko Roik po Wzsylu, urodzoni 
xw Szczepiot ich 1880. r., wstąpił do wojska w czas: 
ogólsej mobilizacj t mie daje znaku życa, Wobec te. 
o jest prawd podobn , że Tenż: pauidst Śmierć, za- 
„zącza Się na wwo ck Ewy Kokowuci po.tęnowanie 
ze em udowodn enia śmierci i rozwiązania węzła ma - 
„sń kiego, ogłaszając wezwanie, eb/ do pół rok: od 
płoszenia w „Gazecie lwowskiej" Sądowi albo Drow 
Waniesowi adwoxatowi w Przemyś w, którego ustana- 
wia się kuratarew, u zclono wiadcmeś:i o zaginic- 
nym. Po upływie ie o czasu na ponQwną prośbę Sae 
a» zeknie ostatecznie o wiłlostcu, 
Sąd okręgowy Odd izt V. 
Przemyśl, 11. wrześna 19 2, 26:6 
T. 277/22 3. EGyk'. Łukasz Boreck', syn Piotra 
rodzony «nia 30. pażdzieru ka 1879. r. w Kadiusi- 
s< ch powia Brody, zastał sowGłany w 1514 r, do 
w .jska aus!:jackiego, walczył nu wies;iń france a ot 
1 17. ©. ślad po nim zaginą”. Świąd k ieis: Kuć z - 
rzys.eżony zeznaje, ż2 w siespniu 1917. . otrz; mat 
sù kolegi swego list zawiadam aj cy go o smierci by. 
¿asza Boreckicgo. G1. wobec powyższego prawdopo- 
ioocem j.st, że sagułony nie żyje, pizzto na wniosck 
Kseńki Boreckiej waraża sę postępowanie, celem uz z- 
ala Łukasza Borzckiego za zmarłego a maiżeństwi 
z zim zawartezo «a rozwiązane. Wydaje się prztt 
»gólne wezwanie aby udziełonwo Sądowi lub kuratorcui 
Drowi waniowi adwokatowi w Złoczowie, wiadomo- 
ści o zaginionym. Gdyby zaginiony żył}, winien Ządo- 
vi donieść o swem życiu. Na pouncwny wniosek pu 
upływ e 6 miesizcy od dnia ogłoszenia edyktu w, G:= 
secie lwowskic(* rGzstrzygme Sąd ostate:znie powyż- 
szy wniosek. Sąd okręgowy Oddzia! IV. 
Złoczów, dnia 7. września 19822. 97205 


1. 26l/:2/8. Elykt. law Ńryweszko, syn Stefaua 
urodzony unia «9. czerwca 1889.!, w Czechach powia 
Grocy, zostal zabrany do wujska ukraińskiego w 151-. 
piszedł na Ukrainę i dotychczas nie wrócił. $ viauck 
Wa yi Juzwysz n zaprzysiężony zeznał, e na wiesh- r 
1919. brał zeg niony razem z ulm udział w bitw € pog 
Berdyczowem, w lczórej zaginął. Gdy wobec powyź:ze- 
„0 prawdoporwobn:m jes‘, że zażiniody nie żyje, prze.u 
na wniosek Katarzyny Krywe:zko wdraża się postę- 
odowauiłe, celem uznania Jsna Kryweszko za zmarłego, 
ı małżeństwo z małżeństwo z nim zawa:te za roz- 
«:ązane. Wydaje się przeto wizwanie, asy udziei0.) 
>adowi Inb kurato:owi D owi ©:chomi eckiemu, adw. 
~ Złoczowie, wiadomości » zaginionym. Gcyby zari- 
nio y żył, winien Sądowi donieść o swem życiu. Na po- 
ewny wniosek, po upływie jednego roku od dnia ogło- 
'z mia ecyktu w „Gazecie lwowskiej” rozstrzygnie Sąd 
ostatecznie powyższv wniosek. . 

Sąd okręgowy, Oddztał IV. 

Złoczów, dnia 7. września 1923. 4707 

T. 221]:2;3. Wdroż”nie pcstępowan'a c lem uzn - 
aia za zmarłego. Anna Masy: nów.cz z C osczyc wnio- 
ła o Uznanie męża Semo sa Ms*ksymowicza 7a zm:r- 


w 


„ginął bez wieśc. Öd tego Czasu niż m. o nim Żad= 
usł wiadomości — zachodzi więc dom'ismane, że B2 
we. Na po tawis ust, z 31. marca 1918. r. Nr. 128. 
Dz, u. p. wdraża się posiępowanie, celem uznana že 
zmarłego Szmisna Mak ymowicza i zawirtezo z RIM 
małżeństwa zi rozwiązane. Wydaje się prz to ogóln” 
wezwanie, aby uuziercno Sądowi iu? kurat:rowi p.n -~ 
tiruszıwi E:gieniussowi Kawin:kiemu w Rudach, 
:608y30 zaraze s Uslurawia się obrońcą węzła na ~ 
żeńskiego — wiadomości o powyż wymienionym, Sac 
iuteiszy na ponowną pra.bę, po dniu 1, marca 1523,71. 
rozstrzygnie o uznaniu za zmarłego. 
Sąd okręgowy, Oddział V. a 
S:mbor, dnia 31. lipca 1522, 9740 
T. 2428/22/3. Ed;kt, Mron Ł bczuk, sy: Pio ra, 
"rodzony dnia 26, wrześni» 1881. r. w Peratyi.e powia*! 
Radziechów, w '. 1916, powułany do wojs a au:trjac- 
kiego brai udzi'ł w w.j łe św aowej na froncie wè” 
ski, skąd dotychczas nie wrócił, Osadnis wiądameść 
od niego pochodziła z 22. wiześria 1 13, r. S sHiadke- 
wie Dmytro Władyka i Stefan Szewcz.k ziprzysięź - 
ui zeznaii, żè razem z zaginionym dosta:l się do niz- 
woli serb kej, gdzie zagiuły y zachorowałn: śółiacz” 
kę i «marł z 11. ma 12. grudnia 1918. r. > godz, śtj. 
rano. «dy wooec powyższego prawuopododnem jeż, 
»e Miron Łobczuł, syn Piotra, poniósł śmierć, przeto 
-a prośbę żimy Avastazii Ł hczukowej wirażu się ne- 
tępowamie, ceieri udowo wienia zaszłej Śmierci zag - 
jonego Mirona Łodczzka. Wydaje sią przeto ogólne 
wezwanie, aby «wiadomiono Sąd albo kuretora Paz 
Dra Hamwe miana, adwokaia w Złoczowie, aż co 
eśc u miesięcy, o zaginionym, Po upływie powyższe- 
-9 CzasOkrys", popr eprowadzemu i popodię in œ- 
wodów będze rozstizygniętz o dowodzie zaszłe, 
smierci. Sąd okręgowy. Oddział IV. 
Zioczów dna 9. wrz.ś sia 1922. 
T.10./22,8, Wdrożenie postępowąn a ce em uzva* 
aja za zmartesu. iwan Koroluk, wedzony 19, stycznia 
1885, r. w H:uboczku małym powia: Z»araż, powóz y 
zstal w Czasie ogólneł mub.lizacji w 1913. r. da woj- 
ka ausitjackiego do 15. p. p. i jako żo:nierz orat 
'dziat w wojnie Światowej, a ostztnio w jeseni 1915 
» w walkach na włoskim łronci?, w miejscowości „Do- 
borda“ co stwierdzono 7€zńdsa.an!. sSWwiadkÓW Łoca 
Baryluka i Franka Muzia. Od iegọ czasu nie daje oso- 
bie żadnego znaku życa. Gdy zstem przyją należy, :2 
zachodzi us awowe domniemanie Śmie:ci, przeto w dri- 
ią się na prośbę jeg> żuny Pelagi Koroluk postępo- 
wawie, celrm uznania za zmarłego. Wydaje ię pr.elv 
orół e wezw nie, »by udziel no Sądów lub kurator: w: 
Panu D'ewi Patatoffowi, ażiwck uowi w Tarnzpoit, wiz- 
don.0-Ci © powyż wym enionym. iw naKoszoluka, oile 
‘yje, wzywu Się, aby pzzd wymienionym : dam sia- 
wił się lib w iniy sposób usiadomił o sweis Życiu, 
Sąd tut jszy na ponowną p:ośbę, pe upiyw.e reku ou 
ogłoszeisa tego edyktu w „(i:zecie lwowskie,“ roza 
trzygrie œ wuicsku. 
Sąd okręgowy, Oddział V. 
Tar: ovol, dni: 9. sierpnia 1922, 9747 
T. 833 21/3. Edykt. Hrzyńko G uszczak, syn Iwa= 
da, rolvik w Poluchowie wiełkim pawiat Przemy:lanv 
; tamże w 187i. r. urodzony, wyjechał w 1914 r. do 
A ueryki i wedle zap zy iczory h zez ań świadk. Pee 
tra Kinaszs w imar.u 1918. r. w New Y rin wpadł do 
morza i wopł sis, A św adck poznal zw.oki i był na 
ego pogrzebie. Gdy wobec powyższego prawdopo- 
dobnem jest, że zaginiony nie żyje, przefo na w io- 
sek jego żouy Ahafj: z Dencsów tłlszczak wdraża 
ię post powanie celem uznan a go zazm riego, a m'i- 
żeństwo z im zawarte zarozwiązine, W» deje się prze.o 
osólne wczwamę, aby udzielono Sądowi alba kurato. 
rowi adwokatow Drowi Meszyńskiemu w Złoczowie, 
stórego zarazem u:tanawia się obr ńva węzła małżeń. 
skiego w adomoś í 3 zagialonym. Udyby zaginiony żył, 
wi dean Sądzwi coni :ć o swem *yciu Na porowny 
wniosck, po upływe jednego roku od dna ostatuisyo 
ogłoszenia edykiu w „Gazecie Iwowsk ej“ roz:tszyg- 
«ie Sd ostatecznie powyższy wniosek. 
Sąd okręgewy Oddział IV. 
Złoczów, dnia 5. i stzpada 1922. 980 
1.811/21/%, Wcrożenie postępowzn a celim usag- 
ua ŻA zmarłego. Bażej Maidan, :yn Fiotra, wodzosy 
dała 13, stycznia 1588 r. w Magierowie, roinik, ostii- 
uo zamieszkay w Ulicxu Ssred ienicz, brał udział 
v wojnie jako żołnerz zu tr. przy 89. p. r. i wedie 
przeprowadzona"ch dochodzeń dostał :iz do niewnli 
rosyjskiej w 1946 r. vdzie miał umrzeć, Można gaien 
wzyjąć, że zaj.ą warunki ustawowego domnslemania 
mierci po m;ś.i $ 2Ł. 1. 7. ust. cyw. wzgl. ust. z 51. 
u.rca 1918. r. Nr. 1:8 Dz. p. p Zarządza się tedy 
a wniosek Melanji Ma;can postęvowawie, celom tzna- 
ia wyinienioaej osoby za zm: 4, a związku małżeń- 
„kiego, zaw :rtego na dniu 19. września 1211. r. mię" 
zy wymienionvm a Melanją Semak za rozwiązany. 
O,łasza się zatem wczwane, aby udzelono wiudo- 
ości o zag nionym Sudowi abo Dow Saiononowi 
Stsmp erow. adwokatowi we Lwowie, którego ustana- 
w a się kuratorem Gr z obrońcą węzła nia?_eńskiego. 
Zag nionego wzywa się, aby jaw. s.ę przed padpisany Ni 
acem, 5 ie żyje, lub winny sposób ca! żu.ć o sobis. 
Po dmu 31. lipca 1932 r. względnie w sześć mies.ęcy 
od dnia ogłoszenia tego zarzidzenia w gazerie urzgo - 
swej Sąd na ponawzy wniosek wyda ostateczać Orzecz- 
ue orzeczenie. 
Sąd o ręgowy cywiiny, Oddział VI. 1 
Lwów. čna 3 styczni1 922 855 


T. IV. 55/21/7. Wdrożenie postepowania celem 
uznania za zmarłego. Józef Pezda Ostrówka, powoła- 
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łego I zawartego z nim dnia 10. czerwea 1906, r. wę-|ny w czasie mobilizacji w roku 1914 do służby woj- 
d ug obrz. gr-kat. w Chłopczycach malżeństwa za ros- |skwej przy 40. p. p. w Rzeszowie. zostal następnie 
wiązane. Z zeznań wu.oskodawczynii świadzów. wanaj wysłany na front rosyviski, gdzie dostał się do niewoli. 
Szweda i Ajtera Kantmermanna Oraz z poświa czernią] Wracając z niewoli z początkiem 1919 r. wraz z Jó- 
Zwie zchności gminnej w Cłopczycach zdmia 13. lip-| zefem Białonickim zachorował wśród drogi a przybyw- 


cu 1922. r. wynika, że S:m on Maksymowicz został 


szy na Węgry, zgłosił się do szpitala w Debroczynie,, 


wzięty Wo wojska austr, w 1916, r. i jako żolniera 89.| gdzie został przyjęty i odimi wsecki dd ma mm zan 


wyma 


man acne ccc = 


„UAŻETA LWOWSKA” z dsia 3. Listopada 1922, 


Sisal. Gdy zatem przyjąć: należy, że zachodzi ustawo-| du Apelacyjnego we Lwowie Przewodniczącym Preze-%1/454 z ©. maja 1922 ne kwore 106.000 Mhp na knie 
% 24. ust. cyw. przeto wdraża się 


we doazywenante Z 


ze, aby udzielono Sauewi lub kuratorowi Panu Zyg- 
muntowi Jlaworskicmu adwokatowi w Taruowie wia- 
GETO O powyż wirucezionyin. Józefa Pezde wzywa 
Se, aby przed niżej wyznienionym Sadem stw? sie 
tujszy na ponowną prośbę mo dnu 25 tmtego 1923 r. 

|rozstrzygnie o uznaniu za gawareg. 
Sąd agkręgowy, Oddziel IV. 

"Tarnów. dnia 6. czarwea 19.2, 


Z. cz AlE KARIERZTIS 
udowodnienia Śrmisrzi. 


9978 1—-3 
W/drozcnie postępowania 


veleni Antoni Śliwa z Bien- 


srowic wyemigrawa! przed 16 lety do Ameryki muzic! 


według zaprzysiężonych zegnai $watków Franciszka 
j„brychta i Nicefora Fulga mar! w lutysn 1908 r w 
ście Chicago. Ody wobec powywtszezo jest prawdopo- 
iobnem — że Antoni Siea m praśbę Katarzyny 
Miimek recte Grudzień wyraża się pomtapowume celsm 
tuiwialnienia zaszłej śmierci zapionego — Wydaje się 
Ydrzeto ogólne wezwamie, aby uwimłowósno Sąd albo 
ikuratora p. Dra Władystawa Syruczka aż dy amia 15 
grudnia 1922 r. o zaginionym. Po upływie powyższego 
czasokiesu po przeprowadzeniu i podjęch: dowodów 
będzie rozstrzygnięte o dowodzie zaszłe| Gntierci 

Sąd okręgowy, Oddział TV. 

Tarnów, dnia 30. czerwca 1922, 


T. IV. 179/22/2. Zarzadzenie postępowania celem 
fuznania za zmarłego i małżeństwa za ro wiązane. Jan 
Stańczyk, syn Jara i Katarzyny z Ptaszków, urodzo- 
ny dnia 30 wrzesnia 1887 roku w Miejscu powiat O- 
Święcem, i tam zairizszkały. ro'otnik kolsiowy, biorąc 
Maział w wolne jatowej jako żołnierz 55 p. p b 
armji austro-węgicT:kiei ostatnią wiadomość dał © so- 
bie w dmiu 16. listopada 19i4 roku, a wedle pisma Ka- 
dry Likwidacyinej b. 56 p. m miił on zazinać w d tu 
23 listopada 1974 w potyczce pad Ryczewem. Gdy 
ratem można przy.ąć. że zaistnieją warunki domni ma- 
uu śmerci z ustawy z 31. marca I9i8 s. Nr 1.8 dz. 
Me p tz $ 112 k.c zarządza się ua wniosek żony je- 
go Anny Stańczyk. rosięnowanis celem uznania wyż 
'wymieriow ga za zmarłego a małżeństwa między nim 
a Wwiios. od:wczynią dnia 18. styczn'a 1911 r zawar- 
pego za rozwiązane. Oglasza się przeto wezwanie, aby 
t zaniuodym udzieiono wisdemości Sądowi lub Dr. 
;Zimmerspiizowi adwocatowi w Wadowicach, któr-go 
mistanawia się kuratorem zaginionego i obrońcę węzła 
duałżeńskięgo. Jana Stańszyka o ite żyje, uzywa się 
iuby sttwił się przed podrisarim Sadem. 'ub w itay 
„sposób dał v sobie. Po sześciu mi siącach od dnia o- 
w uszeułu w „Gazecie Lwowskiej“ Sąd na ponowny 
wniosek wyda o.tażeczne orzeczenie. 

: Sąd okręgowy Oddział IV. 

Wadowice, dwa 1, września 1922 r. 9945 

T. VI. 246/22/8. Wdrożenie rostęptwania celem 
tzman!a za zmarłego. Stanisław Michałek, rolnik ze 
uufczyna, powiat Brzesko, urodzony tamże 15882, przy- 
dzielony 1914 de 22 pułku ubrony kraiowsj wed!ug ze- 
7a4 Ję!rzeja Haimioły ! Jęd:zeja Go>rzkowskiego z 
(Gaba mał. zg nać we wrześniu 1914 pod Kraśnikiem, 
Ipdtąd nie daje znaku życia. Gdy przyjąć na'eży, że 
zachodzi ustawowe domniemanie z $ 1 ust. z 31/3 1915 
Nr. 128 Dz. u. p. wdr ża się na prośbe Zofi Mi:kaika- 
'wej poslępowanię celem uznania wymienionego za zmar- 
dego i ogłasza się wczwawie, aby udzielońo sądowi wia- 
(Gumości o zaginionym. Stanisława Michałka wzywa 
iż aby przed podpisanym sądem stawił się, lub w 
itay sposób uwiadomił o- swem życiu. Sąd ua pono- 
¡tga prośbę po dniu 15. maja 1923 rozstrzygnie o u- 
xnania za zmarłego, 

Sąd okięgówy cyw. Oddział VI. 

Kraków, dnia .25. września 1922 v. 

T. VI. 280/22/1. Zarządzenie postępowania celem 
Uznania za zmariego. Wojciech Hvcner, syn Feliksa 
j Avty, stolarz z Podgórza urodzony 1883 w Czcho- 
wię powiat Brzesko, przydzielony 19/4 co 32 pułku 
strzeiców nie daie znaku życia od 1914, Gdy przy- 
iąćkna'ety, że zachodzi ustäwowe domniemane z § 1. 
ust -z 31 3 19:8 Nri 18. Dz- u. p. w.raża się aa pro- 
Śtę Julii Hycner postępowanie celem uznania wymi:- 
vienego za zinariego i ogłasza się wezwanie, aby u= 
dzielono: sądowi wiadamości o zaginionym. MVejciecha 

vsiera wzywa .sę, aby przed podpisanym sądem sta- 


9918|są pobory XU. 


sa Sadu ckręgowcgo Karnego Jana Hawa, zas zastęp- 


mala, 
Makucha, Juwcnała Niewiadomskiego, Edmunda Swier- 
| czyńskiego, Władysława Mayera Dra Jana  Sochę, 
Ludwika Góttingera, Augusta Giebułtowskiego, Vetik- 
lka Narolskiego, 


Dra Tadeusza Kossowicza. Antoniego Lukianowicza, 


Kazimierza Angielskiego, Dra Norberta Huta, Jóześa 
Dmkięta. 
Prezes Sądu okręgowego karnego. 
Lwów. dnia 15. października 1922. > 832 


C. IL 872/22. Edyvkt Przeciw niewiadomemu z 
nięfsce pobytu Franciszkowi WójtĄwiczowi i spółn. 
| pozwanym wniósł do tutejszego Sadu skargę o asta 
læse rozmiarów służebności Franciszek Żołna w Bia- 
|robrzegach Dia strzeżemia praw pozwanege ustarowio- 
|no Kurarorem Juliannę 1-0 Skrzypkową 2-0 Wóńtowi- 
czową z Białobrzeg na czas jego nieobecności. Usma 
rozprawę wyznaczomo na dzień 10. listopada 1922 go- 
dzira 9. rano biùro Nr, 11. 

Sąd powiatowy, Oddział U. 

Krosuo, dnia 20. paździeruika1922. 9992. 

C. U. 179/22. Edykt, Przeciw nieobeczamu Lud- 
wikowi Słotwiiskiemu przedtem z Ciężkowice wnieśli 
Antoni i Sałonea Miętusowie z Cicżkowię pozew 5 


9823 L-..3 | zniesienie wspóiwłasności realności obiętei lwh. 83 i 


531 ks. gr. gm kat. Ciężkowice. Ustna rozprawa od- 
bedzie się 8. listopada 1922 a godz. 9 rana w podpisa- 
nvm Sądzie biuro Nr. 2. Ustanowiony dla strzeżenia 
praw pozwanego kurator Dr. Seiden adwokat z Cięż- 
kwic będzie go zastępywał dopokąd się w tvtejszym 
Sądzie nie zgłosi lub pałlnomocnika nie zamianuje, 
Sad powiatnwy. Oddział TI. 
Ciężkowice. dnia 21 października 1922 9991 
Prez: 3467/22 Pan Prezes Sądu Apelacyinzgo 
ustanowił dia Il. kadencji posiedzeń Trybunału Sądu 
Przysięgłych w tutejszym Sądzie okręgowym mającej 
Sie rozpocząć ania 27 listopada b r. przewodnicza- 
cym przzesa Sadu okrez. Dra Stamisława  Drozdow- 
skiego. a zastępcami: wiceprezesa Sadu okreg. Stani- 
sława Chmiciewskiegn i sędziów Sadu okreg. Aleksam- 
dra Kazaczka. Ludwika Feratla. Michała Dronomirec- 
kiego, lózzfa Pawłowicza, Kkrola Wiśniewskiego, Fe- 
liksa Słotwińskiego i Tana Jankowskiego. 
Prezes Sądu okręgowego. 
Kołomyja. dnia 16, października 1922. 9837 
Cg. L 334//22/1, Edykt. Strona powodowa Osu- 
fry Twardy wniosła skargą przeciw stronie pozwanej 
Pawłowi Wróbęl o 320.000 Mkp. Audjencja do ustnej 
rozprawy została wyznaczoną na 8. listopada 1922 g. 
9 przedpołud. w tym Sądzie, biuro Nr. 25. Panizwaz 
miejsce pohytu strony pozwanej jest nieznane, ustańa: 
„vie śle Dra Parillego w Tarnopolu kuratoren). któy 
lą będzi: zastępował na jej koszt i niebezpieczeństwo 


lózeia Dworzaka, Kazimierza Laśtdera. | 
lud w dumy sposób uwiadomi! 9 swem Zycia. Ssd tj Władysława Dra Hoszowsiiega Leona Nawrockiega.. | 


Jlakóba Achtia apiewającego które mialo zagiuąc | 


j zzlosih w przeciągu sześciu miesięcy od ory temi e- 
Pdykii. W razie przeciwnym po upływie tego iernena 
| powyższe zkświadczenie uznane Zostanie przez Sąd 
lza pozbawkwe znaczenie. 
Sąd powiatowy, Oddziej li. 
Gródek Jagiei. dnia 16. czerwca 15822, 9869 1—3 


$ LICYTAGZE. ; 
|< EE Z COCOON - A 


i listopada 1922 o godz. 16 przedpolikiniem w murze Ne 
9d ma zasadzie zatwierdzonych warunków licytacja ns- 
stępulacych realności: Księga grmtowa Stanisktwów. 
whl. 90] oznaczenie realności Remmość składająca się z 
parcel grunt ikat 2546/4. 2546/6, 254714 i 254716 w Sta. 
nisławowie przy ulicy Śnieżne. wartość szacunkowa 
2640.000 Mkp. ualniższa oferta 1.320.000 Miep. Do rea- 
ności whl. 901 ks. gr. Stamsławów nieja następiśsce 
|rrzzależtści: 6 podhvój. 2 skrzvdł qien ze szklem. 5 
dwmskrzydł drzw4 z okucie. | 
budynak gospodarczy. 2 piecv 
szacowane ną399.000 Mep. 
sprzedaż nie mtani. 
Sad powiatowy, Oddzial X. 
| Stanisławów, dnia 26. wrzzścia 1922. 
i 


parkan sztechetyww. 
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Firm 1001/22./C./1IL./98. Zmiany ! dodatki cdna- 
| sząca się do wpisanych już w rejestrze handłowym 
firm kupców połedyńczych i spółek. Do rejestru oddz. 


C wciągnięto: Siedziba firmy: Kraków. Brzmienie isr- 
my: Polski Związek piekarzy Spáka z ograniczona 
odpowiedzialnościa. Uchwałą Walnego ¿gr anadzenia 


Spólników z dnia 12. czerwca 1922 L. R. 27676 zaue 
niono art. VI. kontraktu spółki z dnia 17 Ustovada 1919 
L R. 17596. Zawiadowców Stanisława Długoszewskie- 
go i Izela Abrahammera wykreślono w ich mieis: 
i ustanowiono zeawiadowcami Józefa Krecmę mw Krako- 
wie uł Rajska 22 i Szymona SHbizera w Krakowie vi. 
Wrzesińska 1 zamieszkałych. Dzień wpisu: 26 sierp- 
nia 1922 
Sąd okregowy cyw., jake handlowy. Oddz. Il. 
Kraków. dnia 25. sierpnia 1922 J618 
Firm. 950/22./CJV./338. Wpis do rejestru handło- 
wego firmy spółkowej. Do rejestru oddzia C. wciąy- 
nięto co następuje: Sledziba rmy: Kraków. Brzmie- 
| nie firme: Świat filazelistrczny — Spółka z ograniczo: 
[na odpowiedziałnością. Przedmiot przedsiębiorstwa: 
hańdeł detailiczhy znaczkami pocztowymi i przybora- 


dotad. dopóki ona sama się: nic stawi i nie usanowi|mi filatalistycznymi Forma spółki* Spółka z ograniczo- 


pełrsoinocnika. 
Sad okrerowy, Oddzial | 


Tarnopol, dnia 22 października 1922. 10.001 


| cej 


KONKURSY., 


L. 1576. OGLOSZENIE. Celem obsadzenia waku- 
jacych posad lekarzy okregowych w Radziechowie, 
Witkowie Nowym, rożpisuje Zarząd powiatowy Wy- 
działu powiatowego w  Kamłonce ` Strumiłowej 
KONKURS. ,"— Do tych posad przywiązane 
stopnia sinżbowego urzędników pań- 
stwowych wraz ze wszystkimi dodatkami. oraz ry- 
czałtem na objazdy w kwocie 20.000 Mkp. rocznie. 
Po raku prowizorycznej służby może uastąpić stabili- 
zacja. Podania wnosić nałeży na ręce Wydziału po- 
wiatowego w Kamionce Strumiiowej w terminie do 30. 
Uustopada 1922 — do których dałączyć: 1) metrykę ur- 
dzenia; 2) dyplem lekarza medycyny; 3) świadectwo 


przynależności; 4) curriculum vitae —. nieprzekraczal- 
ny 40-ty rok życia — oraz przynaimniej dwuletnią 


praktyke zawodową. Pierwszeństwo będą mieli zdemo- 


wii się lub w inay: sposób uwładom! o swem życiu |Pilizowani lekarze armii polskiej., 


Sąd na ponowną prośbę po aniu lö. maa 1928 roz- 
Strzygnie o Cznaniu za zmarłego: 
Sąd okręgowy. cyw. Oddział VI. 
Kraków, dnia 22 sierpnia 1922. 9912 
I RDUZMATE OBWIESZCZENIA, 


O 


C. IŁ 878/22. Edykt. Przzciw niewiadomym z 
miejsca pobytu Antoniemu Skrzypkowskiemu i Franci- 
szkowi Wojtowiczowi przedtem z Białobrzeg wniósł 
r ranciszek Zolina po Wojciechu z Białobrzeg do tutej. 
Sądu skargę o uznanie prawa własności pgr. lk. 1913 
£m. Białobrzeg. Ustną rozprawę wyznacza się na dzień 


10. iistopadu 1922 godzina 9 rano, biuro Nr. 11. Dlaj 


strzężenia praw pozwanych ustanawiono kuratorem p. 
'Dr. Samucia Kurzera adwokata z Krosna na czas ich 
hięobecności. 
Sąd powiatowy. Oddział H. 
Krąsno. dnia 25% paździeruika 1922, 9993 


Obwieszczenie. — Dla V. zwyczainej i V. nad- 
Twyczajnoj kadencji Sądów Przysięgłych, których po- 
Siedzenia w Sądzie Okręgwym Karnym rozpoczną Się 
jŚmia 6 listopada 1922 dla V. zwyczajnej kadencji a dnia 
"© grudnia 1022 đa V. nadzwyczajnej kadencji o go- 
4Śdnw 9 przed połurniem zamianowało Prezydłum Są- 


Z Wydztału Powiatowego. 
Kamionka Strumiłowa, dnia 10. października 1922. 
9841 1—3 Komisarz rządowy: 
wz. Adam Bogusz wr. 


L 


KURATELS, 


m 


ną odpowiedzialnaścia w myśl wst. z 6. marca 1906 L. 
58 Dzpp. oparta na kontrakcie z daty Kraków 4. lipca 
11922 L. R. 18.826. Czas trwania spółki niengraniczoamy. 
| Kapitał zakładowy spółki wnosi 5,000.000 Mkp, w ca- 
jłości w gotówce wpłacony. Rada nadzorcza składa se 
z 3 członków. Do zastepstwa spółki są uprawnieni dwai 
zawiadowcy Henrvk Lopatka w Krakowie Salwator 
przy ul. Anczytca L. 13 i Dr. Antoni Priusckegg w Kra- 
kowie ul. Lobzowsk» 8 zamieszkali. Podpis firmy: pod 
brzmianięm firmy albo dwaj zawiadowcy albo jeden 
zawiadowca i prokurzysta umieszczą swe własnaręcz- 
ne podpisy. Prokurę udzielono: Witwidowi Ahtamawi- 
czowi w Krakowie ul. Lobzowska 57 zamieszkiadenu. 
Dzień wmisu: 20. sieronia 1922, 
. Sad okręgowy jako hamdlowv. Oddział IL. 
Kraków. dnia 18. sierpnia 1922. 9610 


Firm./1128/22/0./C./V.J372. Wpis do rejestru han- 
; dowego firmy spółłkowei. Do rejestru oddział C. wcią- 
gnięto co następuje: Siedziba firmy: Bochnia. Brzmie 


i 


nie firmy: „Klos“ Polska spółka handłowa, spółka z 
ograniczona odpowiedzłałnościa. Przedmiot przedsię- 


biorstwa: nabywanie i sprzedaż wszelkiego rodzaju 
produktów rolnych. przeróbka tychże produktów, na- 
bywanie i sprzedaż drzewa. węgła. koksu i nawozów 
sztuczarvch Ferma spółki. Spółka z ograniczona odpo- 
wiedzialnością w myśl ust. z 6. marca 1906 |. 58 opar. 
ta na kontrakcie z daty 24. sierpnia 1922 L. R. 33498. 
Czas trwania spółki nieograniczony. Kapitał zakładowy, 
spbtki wynosi 20.000.000 Mkp. w gotówce wpiofio 
7.550.000 Mkp. Do zastępstwa spółki są. uprawnien 
dwaj zawiadowcy. którymi ustanowtono Jana Sonda 
i Franciszka  Somdla w Bochni zamieszkałych — 
zastepcą zawiadowcy ustamowiono — Dra Andrze- 


L. 422. Edykt. Uchwałą Sądu powiatowago wjia Wcisłę. Podpis firmy: pod brzmieniem firmy obaj 
Busku Oddz. HI z 12 października 1922 lcz. L. 4/22 zawiadowcy względnie zawiadowca 1 zastępca zawia- 
pozbawione całkowicie własnowalności Franciszka Ko- | fowcv 1miaszczą swqie podrisy, Ogloszenia smoki 


bylańskiego z Buska a to Z powodu choroby umysło-| Ozlaszane będą zapomocą listów pałeoonych. 
AE 18. września 1922. 


wej. — Kuratorką ustanowiono jegu matkę Jadwizę 
Kobylańską. 
Sąd powiatowy. Oddział III. 
Busk, dnia 12. października 1922 9853 1--3 
ODER PURE, REP 
AMORTYWZAMCIE, 


Nc.. II. 362/221, Uchwała. Na wniosek p. Jakóba 
Achtla kupca w Gródku Jagiellońskim zarzątłza się po- 
stępowanie celem umorzenia zaświadczenia wystawio- 
nego przez Urząd stacyjny w Gródku JJagiellońskin 
opiewające na zaliczke Nr. 199 do karty przewozowei 
Gródek Jagielloński — Koniuszki Siemiianowskie Nr, 


Dzień 


Sad akręgowy iako handlowv. Oddział II. 
Kraków. dnia 13. wrześni? 1922. 9621 


Firm. 1120/22J0./C./V./366. Wpis do rejestru han- 
dowego firmy sbółkowei. Do rejestru oddział C. wcią. 
gnięto co następuie: Siedziba firmy: Kraków, Florat- 
ska |. 37. Brztmżanie firmy: Salon malarzy polskich Hen- 
syk Frist spółka z ograniczoną odpowiedzialnością. — 
Przódmiot przedsiębiorstwa: handel papierem. kartami 
artystycznemi i wśdokówikami. wydawnictwo repro- 
dukcji artystycznych, oraz handel obrazami orygtna!- 
mami, a to tak detallicznie jak również i hurtownie. 
Forma spółki: Spółka z ograniczoną”, odpowiedziaśno- 
ścią w myśl ust, -z 6. marca 1906 |. 58 dzpp. oparta na! 
kontrakcie z daty, Kraków, 14, lipcz 1922 L. R. 320, —, 


| n, - h á 
— a a 


EX. 481/22. Bdykt tcytacyjny Na wniosck stro- | 
ny srzskwijącej Michala Tywdna odbędzie się dnia 29 


ŚW „GAZETA LWOWSKA” z dnia 3, listopada 1922. 


A — ZZOZ 


Czas trwania spółki nieograniczony. Kapitał zakładawyłpisy. Ogłoszenie spółki uskuteczniane będa zapomocą jC. wciąznięto co następuje: Słedziba firmy: Kraków. — 


spólki wynosi 8,000.000 Mkp. w całości w gotówce: 
mmpłacony. Do zastępstwa spółki są uprawnieni dwaj! 
zawiadowcy którymi ustanowiono Dr. Juliusza Frista 
i Dra Józcia Frista zamieszkałych w Krakowie ulica 
Fiorjańska 37. Podpis firmy: pod brzmieniem ürmy | 
podpiszą się zawsze dwaj zawiadowcy kolhektywmie. 
Ogłoszenia spółki uskuteczniane będą zapomocą listów 
poleconych Dzieli wpisu: 16. września 1922. . 
Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II. 
Kraków, dmia 9. września 1922. | 
; Firm. 1008/22/C.iV./323, Wpis do rejestru han-; 
jdlowego iirmy spółkowzj. Do rejestru oddzial C. wcią- 
enięto co następuje: Siedziba firmy: Kraków. Brzmizż- 
nie firmy: Wisłodrzew spółka handlowoprzemysiowa. 
spółka z ograniczoną odpowiedziałnością w Kratuwie. 
Przedmiot przedsiębiorstwa: hand i przemysł drzew- 
ny. tartączny. zakupno i eicspłcatacja lasów na własny 
łub cudzy rachunek. cksport produktów drzewnych. nad 
towych, rolniczych, żywnościowych, maszyn wszet- 
kiero rodzaju, import i eksport. Forma spółki: Spółka 
Z ograniczoną odpowiedzialmością w myśl ustawy z 6. 
marca 1906 IL. 58. Dz. n p aparta na kontrakcie z da- 
tu Kraków 26. kipca 1922 L. R. 28.090. Do zastepstwa 
spółki są uorawnieni zawiadowcy Roman Wandzel w 
Krakowie ul, Wiślna 12 i Teoiil Adam 2 im. Plutecki 
we Lwowie ul. fjleboka 21 zamieszkali. Pedępis firmy: 
pod brzmieniem iirmy ieden zawiadowca położy swói 
podnis. Ogłoszenia spólki uskutzczniane będą zapoma- 
cą listów poleconych Dzień wpisu: 1. s%erpnia 1922. 
Sad ckręgowy iako handlowy, Oddział II 1 
Kraków. dnia 1 sierpnia 1922. 3629 


Firm. 816/22/C./V/330. Wpis ło rejestru han- 
dlowego iirmy spółkowej. Do rejestru oddziąs C. wcią-| 
gnięto co nastepuje; Siedziba firmy: Kraków. Brzmie- ; 
nie firmy: Zakłady fotograficzne Inż. K. P. Cybulski i 
Spółka, Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością -- 
Przedmiot przesiębiorstwa: zdjęcia fotograficzne na 
zamówienia, z natury, zabytków sztuki i kultury w 
wartości artystycznej celem dokonywania reproduk- 
cyj i sprzedaży takowych jak wogóle przedsiębrania 
wszelkich czynności z przemysłem fotograficznym 
związanych, dłą celów artystycznych i zarobkowych. 
Forma spółki: Spółka z ograniczoną odpoWiedzialno- 
ścią w myśl ust. z 6. marca 1906 L., 58. Dzpp. oparta 
na kontrakcie z daty Kraków 10. czerwca 1922 L. R. 
414. Czas trwania spółki nieograniczony. Kapitał za- 
kładowy spółki wynosi 4,000.009 Mkp. w gotówce 
wpłacono 2,300.000 Mkp. Awort spólnika Kazimierza | 
Cybulskiego stanowiący urządzenie pracowni fotogra- 
ficznej ocenili spólnicy na 1.700.000 Mkp. Rada nad- 
zorcza składa się z 5 członków. Do zastępstwa spółki | 
iest uprawniony zawiadowca inż Kazimierz Prawdzic 
Cybulski w Krakowie przy ul. Zwierzynieckiej L. 15: 
zamieszkały. Podpis firmy: pod brzmieniem firmy: pod 
brzmieniem firmy zawiadowca położy Swe nazwiska. 
Dzień wpisu: 8. sierpnia 1922. 

Sąd okręgowy iako handlowy, Oddział II. 

Kraków. dnia 7. sierpnia 1922. 0630 

Firm. 903/22,/C./111./270. Zmiany i dodatki od- 
moszące się do wpisanych fuż firm w rejestrze handło-| 
wym firm kupców pojedyńczych i spółek. Do rejestru! 
'Oddz. C. wciągnięto co następuje: Siędziha firmy: Kra- 
ków. Brzmienie firmy: Zakłady grańiczne „Swiatło- 
cień“ Spółka z ograniczoną odpowiedziatnością. Uch- 
wala walnego zgromadzenia spółniców z dma 23. stycz- 
nia 1922 L. R. 8421 uchwalono rozwiązanie spółki i 
przeprowadzenie likwidacji. Likwidatorami ustanowio- 
no: Tadeusza Jabłońskiego w Krakowie w. Francisz- 
kańska 4. i Dr, Tadeusza Gluzińskiego w Krakowie ul. 
Szewska 19 zamieszkałych, którzy podpisywiać bedą 
spółkę w ten sposób. że pod brzmieniem firmy z do- 
datkiem w likwidacji położa swe podpisv. Wierzyciel 
spółki wzywa aby swe pretensje zgłosili liłewidato- 
rom. Dzień wpisu 16. sierpnia 1922. 

Sąd okręgowy iako handlowy. Oddział IL 

Kraków, dnia 15. sierpnia 1922. 9631 


Firm. 1019/22/C./V./347. Wpis do rejestru handlo- 
wego firmy spółkowej. Do rejestru Oddz, C. wciągnie- 
„to: Siedziba firmy: Bochnia Brzmienie firmy: Stella 
wydawnictwo dzieł sztuki w Bochni spółka z ograni- 
czoną odpowiedziałnością. Przediniot przedsiębiorstwa: 
wydawnictwo kartek (widokówek) obrazów ściennych 
o motywach narodowych, obrazów i obrazków Świę- 
tych, publikacji artystycznych i w zakres propagandy 
sztuki wchodzących wydawnictw, nabywanie na włas- 
ność i pozbywanie praw autorskich. nabywanie na 
własność i wydzierżawianie zakladów przemysłowych 
i handlowych wchodzących w zakres powyższego 
przemysłu lub branie udzialwt w takich przedsiębior- 
stwach artystycznych, jakoteż ogólne koniekcje i ga- 
ianterie papieru, wogóle prowadzenie wszełkich in- 
teresów służących wymienionym tub podobnym ce- 
lom, tworzenie oddziałów w kraju i zagranicą. Forma 
spółki: Spółka z ograniczoną  odpowiedziałnością w 
myśl ust. z 6. marca 1906 L. 58 Dz. p. p. oparta na 
kontrakcie z daty Botlmia 14. czerwca 1922 L. R. 33356 
oraz deklaracji z 4. Epca 1922 L. R, 333%. Czas trwa- 
„nia spółki nieograniczony. Kapital! zakładowy spółki 
wynosi 11.600.600 .Mip. w całości w gotówce wpła- 
cony. Rada nadzorcza skład słę z 15 człenków. Do 
zastępstwa spółki są uprawnieni dwaj zawiadowcy, 
którymi ustanowiono Ludwika Śiasiaka i Stanisława | 
Koniuszewskiego w Bochni zhkmiesźkiałych, /Zastępcą 
zawiadowcy ustanowiono Karola Szymanowicza w 
Bochni zamieszkałego. Podpis firmy: pod brzmieniem 
firmy dwaj zawiadowcy albo ieden zawiadowca i za- 
stępca zawiadowcy kollektywnie umieszczą swe pod- 


Wydawca: SPQŁKA WYDAWNICZA, 


lmiot przedsiębiorstwa: Prowadzenie fabrykacii, wązko- 


listów poalecenvch. Dzień wpisu 25. sierpnia 1922. 
Sad olręgowy jako handlowy, Oddział IL 


Krakó, dnia 23. siermnia 1922, 9632 
Firm. 900/22. Oddz. BJII /12. . Zmiany i dodatki 


odnoszące się do wpisanych już w rejestrze handlo- 
sym rm kupców pojedyńczych i spółck. Do rejestru 
addział B. wciągnięto co następuje: Słodziba iwmy: 
Kraków. Brzmienie firmy: Spólka akcyjna Osada Gór- 


dzielono. Dr. Lecnowż Failewi zamieszkałlcmu w kra. | 
bowie ul. Basztowa 6, Dzień wpisu: 13. sierpnia 1922. 
Sąd okręgowy jako handłowy, Oddział H. i 
Kraków, dnia 12. sierpnia 1922. 9603 | 
Firm. 852/22. Oddz. C.IV.J332. Wpis do rejestru; 


handłowego firmy spółkowej. Do rejestru Oddział C, | wiedzialnością w myśl ust. z 6. marca i906 L. 


wciągnięto co następuje: Siedziba firmy: Kraków. —j' 
Brzmienie firmy: Zaklady przemystowe Lesiecki i Ro- 
siński Spółka z ograniczoną odpawiedziałnością. Przed 


torowych kolejek, tartaku, oraz zakładanie pakrewnych 
zakładów przemysłowych i hawcłel towarami z przemy- 


Samni temi związanemi. Forma spółki: Spółka z ogra- 


niczoną adpowiedziałnościa w myśl ust. z daty Kraków | 
dnia 6. marca 1906 L. 58 Dzpp. oparta na kontrakcie z] 
daty Kraków dnia 23. czerwca 1922 L. R. 440. Czas 
trwania Spółki nieograniczony. Kapitał zakładowy spół- 
ki wynosi 5.000.000 Mkp. w całości w gotówce wpłaco- 
ny. Rada nadzorcza składa się z 5 członków. Do za-| 
stępstwa spółki iest uprawniony zawiadowca Aleksan- | 
der Liebing mżynier w Krakowie ul. Ziełana L. 21. za- į 
mieszkały. Podpis firmy: 


pod brzmieniem zawiadowca 
położy swói podpis. Ogłoszenia spółki uskutecznione 
będą w czasopismach. „Czas“ i .lustrowany Kurier 
Codzienny“ wvchodzących w Krakowie Dzień wpisu: 
10. sierpnia 1922. 

Sad okregowv iako handlowy, Oddział II. 

Kraków. dnia © sierpnia 1922. 9634 

Firm./955/22/C.1V,/841. Wpis do rejestru handlo-| 
wego firmy spółkowej. Do rejestru oddział ©. wciąg-i 
nięto co następuje: Siedziba iirmy: Kraków. Brzmi- 


nie firmy: „Wan“ Dom handlowy Spółka z ogranicz: 


ną odpowiedzialnością. Przedmiot  przedsiębichstwa: 
prowadzenie domu handłowego a w szczególności wy- 
konanie interesów handlowych i handlu wszystkimi u- 
stawowo w tym oelu dopuszczonymi towarami jako to: 
surowcami, półfabrykatami i fabrykatami, na własny 
i cudzy rachunek, komisowa sprzedaż tychże towa- 
rów, dalej przyjmowanie zastepstw firm krajowych 
i zagranicznych w zakresie przedsiębiorstwa, zakłada- 
nie i prowadzenie na własny i cudzy rachunek wszel- | 
kich w związku z powyższymi interesami będących 
przedsiębiorstw i handlowych podług obowiązujących 
ustawowych przepisów. Forma spółki: Spółka z ogra- 
niczną odpowiedziałnością w myśl ustawy z 6. marca 
1906 L. 58 oparta na kontrakcie z day Kraków 15. ma- 
ia 1922 L. R, 27381. Czas trwania spółki nieograniczo- 
ny. Kapitał zakładowy spółki wynosi 1,000.000 Mkp. w 
cąłości w gotówce wpłacony. Do zastępstwa spółki są 
uprawnieni dwaj zawiadowcy. którymi ugtanowiong 
Romana Wandzła w Krakowie ul. Wilśna 12 i Dra 
Fedynanda Spohna ul. Krupnicza 19. zamicązkałych: 
Podpis firmy: pod brzmieniem firmy jeden z zawiadow 
ców umieści własnoręcznie swói podpis.  Oetoszenia 
spółki uskuteczniane będa listami prtcconymi. Dzień 
wqósu: 21, sierpnia 1922. 

Sąd okręgowy iako handlowy, Oddział II. 

Kraków. dnia 19. sierpnia 1922, 9635 

Firm. 983/22. Poj. I1./243. Zmiany i dodatki od- 
noszące się do wpisanych już w rejestrze hamdlowyci 
firm kupców pojedyńczych i spółek, Do rejestru oddz. 
rm pojedyńczych wciągnięto: Siedziba i brzmienie 
firmy: Jan Götz browary i fabryka drożdży spirytu- 
sowych. Prokurę Tadeusza Narzymskiego wykreślon:>. 
Prakwrę udzietono: 1) Janowi Recimaldowi baronowi 
Gótz-Okocimskiemu 2) Antoniemu Bar. Gótz-Okocim- | 
skiemu, 3) Marcinowi hrabiemu Badeniemu. którzy u-| 
prawnieni do podpisywania firmy per procura kolek- 
tywnie po dwóch w dowolnym składzie. Dzień wpisu 
23 sierpnia 1922. 

Sad okregbwv jako handłewy. Oddział II. 

Kraków. dnia 22. sierbma 1922. 9636 

Firm. 113/22. Oddz. C./I,/9, Zmiany i dodatki od- 
noszące się do wpisanych już w rejestrze handlowym 
finn kupców pojedyńczych i spółek. Do rejestru oddział | 


eo M e a 


odbędzie się w środę dnia 15. listopada 1922 
Polskiego Banku Przemysłowego we Lwo 


1) Sprawozdanie z czynności za czas od 1. styczn 


uchwały o warunkach wydania nowych 
%) Zmiana $$ 7, 9 i 14 statutu. 
4) Zatwierdzenie kooptacji do Rady Zawiadowezej 
5) Wnioski i interpelacje. 


skim Banku Krajowym, albo w Powszechnym Ba 
tach tychżerbanków do dnia 7. listopada 1922. 
Posiadanie dziesięciu akcji uprawnia do 


ilość przypadających na nich głosów. 


Redaktor naczelny ż 
Z Drukarni Polskiej, pog zarządem Z. Kietbusiewicza, Lwów, Cherążczyzna 31, 


Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie Akcionariuszy 
sGEFOTY‘, Lwowskiej Fabryki Obuwia Sp. Akce. 


2) Podwyżka kapitału akoyjnego o Mp. 14,000 000-— 


Uprasza siç P. T, Akcjonarjuszy, zamierzających wziąć udział w tem Zgromadzeniu, ażeby 
w myśl $ 26 statutu zdeponowali swoje akcje atbo w Polskim Banku Przemysłowym. albo w Pol- 


przez zdeponowanie akcji wykażą swoje uprawnienie do głosowania, otrzymają karty legitymacyjne 
opiewające na ich imię i nazwisko, na których podana będzie również ilość złożonych akcji tudzież 


Be SF 


Brzmienie firmy: Galicyjskie Towarzystwo elektrycz- 
ne z ograniczoną odpowiedzialnością A. E. G. Uma 
Uchwałą spólników z dnia 14. czerwca 1922 zmienćcnć 
$, 12 kontraktu z dnia 9. marca 1908. Dzień wpisu: œ 
września 1922. 

Sad okręgowy jako handlowy, Oddział T. 


Kraków, dnia 2. wrześnła 1922. 631 
Firm. 965i22./C/V./352. Wpis do rejestru han- 


yniczo przemysłowa Trzebinia w Krakowie. Prokurę u-| dowego iirmy spółkowej. Do rejestru Odd. C. wciąr- 


nięto co następuje: Siedziba firmy: Kraków, Brzmie- 
nie firmy: Robur Polska wytwórnia przetweców che- 
micznych.i dyetetycznych. Przedmiot przedsiębiorstwa: 
Wyrób i sprzedaż przetworów chemicznych i Dyłete- 
tycznych. Forma spółki: Spółka z ograniczoną 3 
85 Dr. 
p. b. oparcia na kontrakołe z day Kraków 26. czzrw” 
ca 1922 L. R. 5286, Czas trwania spółki nieogranicyć" 
ny. Kapitał zakładowy spółki wvnosi 200.000 Mkp. *% 
całości w gotówce wpłacony. Do zastępstwa spójk! 
uprawniony zawiadowca którym ustanowiono Maria- 
na Fischera w Krakowie ul. Sobieskieg 16 zamieszka- 
go. Podpis firmy: pod brzmieniem firmy wwmisze zs” 
wiadowca swoje nazwisko. Dzień wpisu 30, sierpnia 
1922. 

Sad okregowy jako handłowy. Oddział Il 

Kraków, dunia 22, sierpnia 1022. 065 

Firm. 107i;221C./1U1,/22. Zmiany i dodatki «xl 
noszące sę do wpisanych iý w rejestrze bardłówwvi 
firm kupców pojedyńczych i spółek. Do rejestrn odtiz 
C. wciągnięto co następuje: Siedziba lirmv: Kraków, 
Brzmienie iirmy. Manufaktura przedsiębiorstwo hzi 
dlowo-komisowe spółka z: ograniczoną odpowičdziaiiu- 
ścią. Uchwałą Walnego Zgromadzegja spólników g% dnia 
:2. sierpnia 1922 L, R. 5676 postanowiono rozwiazac 
spółkę i przeprowadzić likwidację. Likwidatoróni usii- 
nowiono dotychczasowych  zawiadowców  Tendoru 
Dembitzera w Krakowie pl. Dominikański 2 i Izaka 
Wischnitzera w Krakowie Grzegórzecka 2 zamieszki: - 
łych, którzy firmę mpodpisy'wa6 będą w ton sposób, że 
pod brzmieniem firmy z dodatkiem w likwidacji obs 
łącznie swe podpisy pąłożą. Wierzycieli spółki wzy- 
wa się aby swe pretensje likwidatorom zgłosi. Dzień 
wpisu 5. września 1922. 

Sąd okręgowy jako handlowy., Oddział II. 

Kraków. dnia 31. sierpnia 1922, 9639 

Firm, 924/22 Stow. V. 378. Zmiany i dodatki do 
wpisanych już firm stowarzyszeń. Wpisano w reje- 
strze stowarzyszeń zarobkjwych ł gospsdarczycj:. 
Siedziba i brzmienie firmy: Stowarzyszenie spażyrwcze 
spółki ślusarskiej zarej. z ogr. poreką w Świątnikach 
Górnych. Uchwałą walnego zgromadzenia z dnia 2. kp- 

1022 postanowiono rozwiązać stowarzyszenie | 
przeprowadzić likwidację.  Likwidatorami wybrani 
członkowie zarządu Stanisław Słomka i Aleksander 
Słomka, którzy będą podpisywali firmę kalisktywmie 
w ten sposób. że pod brzmieniem firmy z dodadkier 
w  likwidaci umieszcza swe podpisy. Wierzycieli 
wszywa się, bv zgłosiłłi swe wierzytelności. Dzień 
wpisu: 14. września 1922. 

Sad okręgowy jako handłowvy. Oddział! 1. 

Kraków, dnła 7, września 1922. 


OGŁOSZENIE. 


Stosownie do postanowienia art. 76. ust. 4. usta- 
wy o współudziełniach z dnia 29, października 1920 
Nr. 111 poz. 733 dz. u. R. P. — ogłasza się miniei- 
szem, że Towarzystwo Rolnicze i Przemysłowe „Sa- 
mopomoc“ w Głogowie przeszło z dniem IV. czerwie 
1922 roku w stan likwidacji, a to wskutek uchwaly 
Walnego Zgromadzenia z dnia 13. marca 1921 roku. 

Wzywa się przzło wierzycieli Towarzystwa, 
Ralniczeęgo i Przemysłowego „Samopomoc w Głogo- 
wie w likwidacji, bv nałpóźniei do raku od dnia trz” „ 
ciego ogłoszenia w „Gazecie Lwowskiei* zgłosili swu- 
je roszczenia do Stowarzyszenia, a to pod rvgore:"l 
art. 80. ust, IV. cytowanej ustawy — a to pod adre- 
sem Byrekcji Powiatowego Towarzystwa Zaliczkowe” 
go w Głozowie jako tkwidatora Towarzystwa Rolni- 
czego i Przemysłowego „Samopomoc“ w  Głomow*. 

Rudoli Menerka wr. Jan Rymar wr. 
Dyrektorowie Powiatowego Towarzystwa Załiczkow ego 
w Głogowie. 
Głozów, dmia 25. paździenika 1922 r. 
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o godzinie 5.tej po połedniu w sal! posiedzeń 
wie z następującym porządkiem dziennym: 

ia 1922. 

do wysokości Mp. 35,009.900— i powzięcie 
akcji. 


nku Kredytowym we Lwowie. tub też w Oddzia- 


oddania jednego głosu. PT. Akcjonarjusze, którzy 


RAXA ZA“ IADOWCZA. 


odpowiedzialny: Sianistaw Rossowski. 
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